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Woodrow Wilson.
Kraków, 6 lutego.

Z m arł w 68 roku  życia. Politycznie już 
w  62 roku życia. Strącony przez ziom ków 

>w ycL  niełitościw ie z politycznej skały T a rp e j- 
skiej. 1

Był czas, gdy w  ojczyźnie noszono go na  rę­
kach i sław iono jak  proroka nowej ery. B j ł  

;czas, gdy w  każde słowo jego w słuchiw ał się 
św iat cały, tak  w tedy, gdy przez długie m ie­
siące niem iecka pewność siebie igrała z am ery­
kań sk ą  neutralnością, a także wtedy, gdy ogło­
sił swe nieśm iertelne 14 punktów .

W ilson  przechylił szalę w ojny  n a  korzyść 
pań stw  zachodnich, W ilson przyspieszył ko­
niec w ojny i rozstrzygnął o pokoju. Może nie 
ty le W ilson, ile W ilsonizm . Sam  bowiem  był 
z chw ilą, gdy m yśl jego akceptowano, n arzę­
dziem  w rękach  indyw idualności silniejszych, 
tw ardszych, konsekw entniejszych od niego. 
Clem enceau‘a, L loyda George’a, Sonnina.

I tu w łaśnie rozpoczyna się tragedya Wilso 
na, o której tyle p isał Lansing. T ragedya na 
dw a fronty: wobec A m eryki i E uropy.

Do ojczyzny swej w rócił z W ersalu  z puste- 
m i rękoma. Z a m ilia rdy  dolarów , za tysiące 
poległych nie d a ł swym  ziomkom nic a nie 
m ia ł tej siły w iz jonersk ie j, p o ryw ającej by 
400 m ilionów  trzeźw ych ziomków przekonać, 
ze ofiapa ich potrzebną była dla dalszych, da­
lek ich  celów wielkiej pacyfikacyi św iata, o 
k tó re j m arzy ł profesor ekonomii, nauk politycz 
n y c h  i históryi. Nie przyniósł ziom kom  swym 
naw et n a fty  z pod M ussulu i Bagdadu.

Nie ocenił należycie psychologii tłum u, prze 
kreślił tradycy jną  zasadę „Ameryka d la  Ame­
ryk i" , był bow iem  filozofem w  polityce i poli­
tyk iem  we filozofii.

Totteż n aró d  w łasny u p rzą tn ą ł go, złam ał, 
Zemścił się nad  n im , a po jego ustąp ien iu  roz 
poczęła się w  polityce am erykańskiej gw ałtow ­
n a  reakeya przeciw  m arzycielskiej polityce Wił 
sona. Rozpoczęła się ta  reakeya nieratyfikowa- 
n iem  trak ta tu  wersalskiego, coraz silniej szem 
podkreślaniem  żądań  zw rotu m iliardow ych 
W ierzytelności am erykańskich, w ycofaniem  się 
z E uropy , trw ającem  po dziś dzień.

A w  Europie... Z w ielkiej idei Ligi narodów  
Wyskoczyła., m yszka. W ilson przez swą mięk­
kość i błędy taktyczne sam  strzaskał wielki p 0- 
sąg Ligi i ostały się z niej tylko — torso i fra 
gmenty. Z pośród ,,1he big foor” W ilson by ł 
jedynym „na iw nym ” politykiem. Jego „przy­
jaciele" w zięli go n a  kaw ał, schlebiali mu, że 
,jego myśl się realizuje a W ilson da ł się uśpić. 
T ak  się to stało, że ideę Ligi narodów  przeni­
cow ano w  w arsztacie europejskim  na  karyka­
tu rę  i na filię am bicyi w ielkich m ocarstw  eu­
ropejskich. Gdy się W ilson zoryentow ał, było 
za późno.... Nie by ł ju ż  politykiem , nie m ial 
już m an d a tu  od swego narodu.
I  Stał się celem głośnych szyderstw w Amery­
ce a cichych i tajonych w gabinetach w Lon 
jdynie, Paryżu i Rzymie.

Z najpotężniejszego męża stanu stał się wiel 
Hm odtrąconym sam otnikiem , który w gabi­
necie swym nad w łasną „H istoryą narodu  anic 
«ykańskiego" rozważać musiał nad  znikomo

ścią sław y i chw iejnością owego tłum u, który 
poeci n azyw ają  „ in fid u m ”.

W  kilka tygodni przed zgonem zabłysł na 
chwilę, jak  dogasająca gw iazda: do radiotele­
fonu w ygłosił mowę polityczną, której o tej 
sam ej porze słuchała cala Ameryka.

Mówiono, że W ilson w róci do życia polity­
cznego, a tym czasem  to było., osialnłe poże­
gnanie. Łabędzi śpiew. I w  n im  p o z o s ta ł W il­
son w iernym  — sobie.

W ilson przejdzie do — historyi.. polskiej. 
D la państw a i naro<j|| bolskiego był — zdarze­
niem  epokowem. Z m artw ychw stanie rozgro­
m ionego siłą narodu  bfflo jakby  treścią jego 
ducha. Już  w roku 1916 Polacy am erykańscy 
przy w yborach rzucili swe glosy n a  W ilsona. 
Nie bez celu i nie bez zorganizow anej akcyi. 
Zaraz też w pierwszem  sweni orędziu do sena­
tu 23 stycznia 1917 W ilson poświęcił osobny 
ustęp Polsce- 1 m arca 1917 poseł Seyda mógł 
w Sejm ie Rzeszy niemieckiej w ygryw ać oświad 
czeuie W ilsona w spraw ie Polski przeciw aktó 
w i z 5 listopada. Nie bez skutku m oralnego i 
politycznego. 10 stycznia 1918 W ilson w orę 
dziu  swem do Kongresu Stanów  Z jednoczo­
nych m ów iąc o w arunkach  pokoju, podkreślił, 
że jednym  z n ich  jest opróżnienie. Polski przez 
Niemcy i A ustryę, a punk t X III. ,',14 punktów ” 
z 8 stycznia 1918 żądał „niepodległej Polski, 
obejm ującej niew ątpliw ie przez Polskę zam ie­
szkałe kraje , dostępu do m orza d la  Polski i by­
tu  zabezpieczonego traktatem  m iędzynarodo­
w ym ’.

D la nas, d la  n a ro d u  żydowskiego, Wilson, 
był przyjacielem - szczerym i  gorącym . Rolij 
k tó rą  odegrał w  pierw szym  okresie wysiłków 
naszych o m iędzynarodow e uznanie p raw  na; 
szycłi do Palestyny i o m iędzynarodow e u trw a  
lenie^praw  naszych jako narodu  w  państw ach  
europejskich pośw ięcim y osobny artykuł* 
U kłady B randeisa  i M arshalla z Wilsonem: 
stanow ić będą osobną kartę w  naszych dzie­
jach.

Dziś, gdy naród  am erykański znow u szczycj 
się W ilsonem  — godzi się postaw ić sobie pyta-i 
nie: czy W ilson zginie w poinroce zapom nie­
nia, czy też było  coś w  nim , co zasługuje na  
m iano: aere perennius.

W rogowie ludzkości, zw olennicy przem ocy, 
entuzyaści wiecznej w ojny, jako  „św iętej" em « 
nacyi ducha ludzkiego — a nie b rak  ich  —po­
tw ierdzą pierwsze pytanie, w szyscy ci, dla któL 
rych idea spraw iedliw ości i pokoju nie jest 
m rzonką, potw ierdzą py tan ie  drugie.

M amy wrażenie, że W ilsonizm  jest silniej* 
y od przemocy i  hm toh iego  m ilitaryzm u.
27 w rześnia 1918 W ilson w  uzupełnieni*! 

sw ych 'punk tów  podjął tezę s ta rą  jak  św iat;
„Spraw iedliw ość, na której pokój nw 

być zbudow any, n ie może znać uprzywiłe 
jow anych, lecz tylko rów ne prawa dla uczet 
stniczących w  nim  ludów ".

Napis ten umieści kiedyś potom ność na portali! 
pałacu L igi narodów , w tedy, gdy L iga stanie-sięj 
tern, ozem p ragnął ją  m ieć — W ilson, polityk-* 
m arzyciel. Przyjdzie kiedyś silniejszy od n ie­
go i ziści nigdy niezniszczalny testament w ie l- 

;-o A m erykanina.
Dr. I. Schwarzbart,

Pe zgoni® Wilsona.
O statnie W ilsona.

Berlin. 5- 4. PAT. „B erliner T ogb latt” dono­
si z  W aszyngtonu: O statnie słowa, jakie w ypo­
w iedział W ilson  przed u tra tą  przytom ności do 
lekarza brzm iały: Jestem  złam anym  człowie 
kiem, jestem  złam anym  m echanizm em , jestem  
gotów. W ilson był 13 godzin nrzed śm iercią 
n ieprzytom ny.

Pogrzeb Wilsona będzie skromny
Paryż. 5 lutego. PAT. Dzienniki donoszą z 

W aszyngtonu, że w dow a po W ilsonie nie przy­
jęta  propozycyj pochow ani11 zwłok m ęża ko­
sztem państw a. Pogrzeb W ilsona m a się od­
być w sposób m ożliw ie najskrom niejszy .

Kondolencya Sejmu polskiego.
Warszawa, Dn. 5 bm. PAT. Marszalek sejmu wy­

słał do żony zmarłego Wilsona telegram kondo­
lencyjny:

Imieniem sejmu Rzeczypospolitej polskiej w yra­
żam Pani głębokie współczucie z powodu wielkiej 
straty, jaka Panią dotknęła. Ból z powodu tej 
straty powiększa u nas wspomnienie szlachetnej 
akcyi, którą rozwinął na korzyść Polski. Imię Je­
go zostanie zawsze w sercach Polski.

RoEdBlencya I c M s  l a  narodu a m e n M ik ie D O
Londyn, PAT. Mac Donald wystosował z powodu 

śmierci Wilsona do całego narodu amerykańskiego

telegram kondolencyjny, w  którym wyraża SWÓJ 
osobisty żal, a który podziela z nim cały naród 
angielski z powodu śmierci Wilsona,

Bruksela, 5. 2 PAT. Z powodu śmierci WllsońA 
król przesłał prezydentowi Coolidge‘orwt depeszy 
kondolencyjną.

H a r d e n  o  W ilso n ie .
Berlin, 5. 2 PAT. Maksymilian Harden pisze W 

Yossische Zeitung że poza Leninem, Wilson bę­
dzie jedyną osobistdścią, o której pamięć pozosta­
nie w historyi świata. Zdaniem Harden a — Wil­
son jest fachowym przywódcą ludu, który przez 
Ligę narodów pragnął oczyścić atmosferę świata. 
Dla Wilsona Liga narodów miała większe zna­
czenie niż traktat wersalski. W szczerość uczuć 
Wilsona może wątpić tylko ślepa nienawiść. Jeżeli 
jednakże idee Wilsona nie zatryumfowały dotych­
czas co było zresztą do przewidzenia, to ludzkość 
musi prędzej czy później przejść przez szeroką 
drogę ducha nakreśloną jej przez Wilsąna.
JT~r 1 In" '• l i T ■ il'l7i iTTTTn» T

Oficyalny kurs franka złotego w dniu 6 bo. 
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Nowa gra polityczna p. Witosa.
P. Witos zabiega o p&sy skamle „konserw y1̂ krskcwsfeisjj. 

W ybory c£e ^  Ftssi tv je s ie n i
Sii- Y ar jzaw& (Telefonem). W kuloarach se]- 

mo’ <ryca żywo omawiają w ysiłki p. "Witosa, zmie­
rzające do utworzenia bloku stronnictw centrum 
'i prawicy zasilonych kadrami tzw. konserwy Kra­
kowskiej. P. Witos zwrócił się z odpowiednią o- 
fertą  do konserwatystów krakowskich, odbył w 
tym celu podróż do Krakowa, ażeby jeszcze przed 
zebraniem Rady Naczelnej PSL. Piasta mieć w 
'ręku owoce swej nowej gry polhycznej. P. Witos 
zapromjnowal konserwatystom pewne ustępstwa 
W  przeprowadzeniu reformy rolnej, dalej skbi’zy- 
stanie z rad konserwatystów krakowsifich przy 
rew izji Eonstytucyi i zasad ordynacyi wyborczej), 
.wreszcie wspomniał o możliwości odbycia wspól­
nej kampam' wyborczej do nowego sejmu, a jako

I termin przyszłych wyborów podał p. Witos jesień 
br., a najpóźniej wiosnę przyszłego roku.

Podobno konserwatyści nic są zachwyceni pla­
nem tym, pomimo innych p . y rzecze fi p. W i t o s a ,  
ten jednak nie traci nadziei i prowadzi pertrSklu 
cye w dalszym ciągu.

Dla wyjaśnienia dodaję, że nkcyę tę na gruncie 
krakowskim pizygolowidi pp. MaiTyan Dąbrowski, 
Byrka i Kiernik.

Wśród Piaslowców natomiast utrzymują, że p. 
Witos nie w tej sprawie jeździł do Krakowa, ale 
dla omówienia aktualnych zagadnień politycznych, 
mianowicie w sprawie rewizyi Konstyiucyi i or 
dynaeyi wyborczej.

spwa mimgniot pn liliii Ul- i i i  l i i i
U i ł i w i  o sfiuibie wojskowej r f '  :yic:4a w If. tstytiinits.

Siu Warszawa. (Telefonem). Na początku w.czo- 
■rajszego posiedzenia sejmu poświęcił p. marsza­
łek słowa gorącego współczucia z powodu, zgonu 
prezydenta Wilsona. Po przerwie na znak żało­
by — izba uchwaliła w 2-giem czytaniu projekt 
(ustawy o powszechnym obowiązku służby wojsko- 
ywiej term n służby wojskowej określono na 2 la- 
(*a. Wniosek Koła Żydowskiego o skróceniu sluż- 
» ■  do 1 roku oairzucojia

samem posiedzeniu uzasadniał pos. Hartglag 
w  imienin Koła Żydowskiego wniosek nagły w 
Sprawie wycofania przez poprzedni rząd projektu 
[tótawy o zniesieniu ograniczeń w stosunku do 
('żydów w b. zaborze rosyjskim. Mówca, wykazuje, 
t e  na podstawie Konstytucyi i traktatu wersal- 
ołiefc ograniczenia nie są dopuszczalne i wska-

)Sin. Warszawa. (Telefonem) Na ostatniem 
(posiedzeniu Rady Mniśtrów uchwalono pro- 
Ijekt noweli ustawy z dnia 23 kwietnia 1920 r. 
o ograniczeniu sprzedaży i spożycia napojów 
ablcoboiowych. Zmiany wprowadzone przez 
tę,.nowelę przewidują, że na 2000 mieszkańców 
pszypada 1 miejsce detaj licznej sprzedaży, 
wzgl'dnie wyszynku napojów alkoholowycn. 
}Z chwilą wydania tej noweli ilość istniejących 
miejsc sprzedaży nie może być powiększoną, 
naibmast zmniejszenie liczby musi być prze­
prowadzone dą dnia 1 kwietnia b. roku. Zre­
dukowane miejsca sprzedaży napojów alkoho­
lowych mają ulec likwidacyi do końca b. ro-

SYiedeń, 5. 2 PAT. Neue Fr. Presse donosi z Rzy 
mu: Dzienniki włoskie w yrażają przypuszczenie, 
że nageł i bezwarunkowe uznanie rządu sowiec­
kiego pizez Anglię wywołało zmianę frontu Mo­
skwy w sprawie traktatu handlowego włosko-ro- 
syjskiego. T raktat handlowy zawiera zobowiąza­
nie się Rosyi do zakup o pewnej ilości towarów 
,we Włoszech, nadto przyznaje Włochom pewne ko­
rzyści w żegludze na morzu Caarnem. Być może, 
że Rosya otrzymawszy od Anglii uznanie sowie­
tów uważa te koncesye za zbyt wielkie, wobec te­
go, że Włochy nie zechcą obecnie dopuścić do po­
nownej dyskusyi nad szczegółami traktatu, zanosi 
się na dłuższą zwłokę w podpisaniu traktatu. W 
kołach dyplomatycznych zwracają też uwagę, że 
niezwykle ciepły ton w jakim dzienniki włoskie 
v. ostatnin. czasie pisałj o Polsce mógł wywrzeć 
w ph w na decyzyę Rosyi, tembardziej, że 1 równo­
cześnie mówiono też o tem, że Włochy zamierzają 
zawrzeć z Rumunią pakt na wzór paktu włosko- 
jugosłowiańskiego.

M i  m i t  t i i i i  siwittow p z  M i n .
Wiedeń, 5. 2 PAT. Neue Fr. Presse donosi ze 

'Sztokholmu: Rząd norweski zamierza wkrótce u- 
znać rząd sowiecki. Szwęcya natomiast, która 
pertraktuje z Rosyą w sprawie traktatu handlo- 
.wego zachowuje się wyczekująco.

zywał na enuneyacye złożone przed 3 laty przez 
posal polskiego w Stanach Zjednoczonych, że Pol­
ska uchyli ograniczenia w stosunku do Żydów', 
oraz na oświadczenie gen. Hallera złożone w tym 
duchu wobec korespondentów pism żydowskich 
w Ameryce, gdy tymczasem do dziś przyrzeczenia 
nie zostały zrealizowane. — Mówca przytacza przy 
kłady, że przez istnienie owych ograniczeń czyni 
się Żydom trudności w sprawach handlowych, czy 
przemysłowych i i.

Nagłość wniosku — oczywiście — odrzucono, 
przyczem lawy Wyzwolenia, które przecież oryen- 
tuje się w sprawach mniejszości, świeciły pust­
kami, a ci z Wyzwoleńców, którzy byli na sali, 
głosowali razem z prawica i Piastem.

ku. W yją Ikr w. o przysługuje w ojewodom  p ra ­
wo odstąpienia od powyższego postpnow ienia 
,w porozum ieniu z odpow iednią Izbą skarbową.

W  m iastach  wojewódzkich, pow iatow ych i 
otobcy będzie zniesiony zakaz sprzedaży n a ­
pojów  alkoholow ych w niedzielę, na tom iast 
w innych m iastach  w niedzielę i św ięta, ob­
chodzone w urzędach  państw ow ych, będzie za­
kaz sprzedaży alkoholu  obow iązyw ał do 2 po­
południu , przyczem  w ładze adm in istracy jne  
będą m ia ły  praw o w ydaw ania  ograniczeń i na  
inne dni. (np . w czasie targów , jarm arków  
itd.).

\i,m  H M !  3E S i § ! l l q
o v znaniu i^w ie tó w .

Wiedeń, 5. 2 PAT. Neue Fr. Presse donosi z Lon 
dynu-: Cziczerin oświadczył sprawozdawcy Man­
chester Guardian, że Rosya jest rozczarowana no 
tą angielską w sprawie uznania. Po przeczytaniu 
pierwszej części noty, powiedział Cziczerin, mia­
łem wrażenie, że osiągnęliśmy pełne uznanie jed­
nakże drugi ustęp noty stwierdza, że normalne 
stosunki między Anglią a Rosyą będą dopiero 
wtedy przywrócone, gdy uregulowane będą spra­
wy odszkodowań. Mamy więc uznanie, nie mamy 
jeunak normalnych stosunków. Jakiś demon zni­
szczył jednym zamachem wielkoduszny zamiar.

Rakowski p m s M l t l t n  rcsyitlm w Loaijtit.
Moskwa, PAT. Nawiązanie stosunków między 

Anglią a Rosyą zostało dziś podjęte. Rakowski 
będz.e prawdopodobnie zamianowany rosjjskim  
charge d‘affaires W Londynie. W rządowych ko­
łach panuje powszechna opinia, że sprawy sporne 
między Rosyą a Francyą i Ameryką będą regu 
lowane w drodze dyplomatycznej dopiero po uzna­
niu rządu sowietów.

Sin Warszawa. (Telefonem). Wczoraj przj jął prt 
mi er liski posła < haeińsklego (Ch. ii.), który 
omówił sprawy ncnimucyi wojewodów, specja l­
nie ś l ą g ie f o .  Dos. (.hncińiki iiv.eni$u swego klubu 
sprzeciwił się nominacyi p W athow iakJ  na Id 
stanów sko. Wobec i ego sprzeciwu kandydatura p, 
w.tchowmka sin,oda im aktualności.

Nuć! o przyjął mj-.uior leudęra Wyzwolenia 
[ cis. TMrSitta, z którym rozmawiał o ogólnyclj 
prob!;- mu cii poi i iycziiydi.

Wezoiuj przyjui nu (msluchaniu p szef rządu 
posła augieisk-ięgo p. Max Mullera.

Pii wjflwiitzy u Polsw lagrom.
Sin W aiszawa. (Telefonem). Wczoraj odbyła się 

zv olana przez ministra sj r a «  wewnęlrznych kon- 
fereneya z udziilein Ipraedslawieieli związku wyi 
dawców, związku księgarzy, towarzystwa litera* 
tów, syndyKatu dziennikarzy i związków- za wodo* 
wyth w sprawie uchwały komisyi celnej co do 
przeniesienia ulg celnych na papier rotacyjny ii 
druki z kfttegoryi opłat 20% do kategoryi opłalj 
75% Zebrani przedstawili krytyczny stan prze­
mysłu księgarskiego i graficznego i wyrazili jed­
nogłośnie zdanie, że projekt zmiany celnej odbiję 
się ujemnie na drożyźnie papieru i utrudni a na- 
wet uniemożliwi dalszą egzystencyę dzieników ł 
wydawanie ksia.żek. Zebrani prosili o interwenio­
wanie u- odnośnych ministerstw o nierealizowa-i 
nie opinii komisyi celnej.

TarSeje!...
W arszawa. PA T. Ceny n a  w czorajszej gieł­

dzie zbożowej w ykazyw ały dalej tendencje zn i 
ż.kowe. Bieżący tydzień przyniósł decydujący 
zw rot w renach m ięsa, które dotąd trzym ały  
się wysoko. Z powodu znacznej podaży trzo­
dy, cena hurtow na spadla do 2.100000 m arek 
i 3,200,000 m arek żywej w agi.

Na w czorajszem  posiedzeniu zw iązku kup­
ców’ b ranży  kolonialnej uchw alono obniżenie 
cen cukru, m ąki i kaszy w szystkich gatunków  
o dalszych 10 procent.

A n g l t t  tai'3 g a lM w a  w sprawie tepatatyi-
Londyn, 5. 2 PAT. Wolff. Wczoraj, odbyln się 

ważna narada gabinetu. Obok nagłych spraw we­
wnętrznych omaw iano także zwołanie nowrei i- on- 
ferencyi reparacyjnej. Angielski ambasador w Pa­
ryżu Creve przybył do Londynu i odbył konieren- 
cyę z Mac Donaldem, przywiózł on jak słychać 
ważne propozyeye.

(i? icM MM to "ara?
Londyn, 5. 2 PAT. W estininster Gazette zamie­

szcza wiadomość, jakoby Poincare zaprosił Mac 
Donalda do Paryża celem omówienia z nim k\\e- 
styi interesujących oba kraje.

M r f i  p n y s M w  fta e ta tk itR  Re L o t t a .
Londyn, 5. 2 PAT. Telegraf donosi, że do Lon­

dynu przybyło wielu przemysłowców francuskich; 
jak dzienniki przypuszczają z polecenia rządu! 
francuskiego, chociaż bez żadnej misyi oficynlnej.

Dy misy a gabinetu Venizelosa.
Ateny, 5. 2 PA T. Gabinet Yenizelosa pod ił się 

do djmisyi. Regent powierzył misyę utworzenia; 
nowego gabinetu ministrowi sprawiedliwości K*v 
sandrisowi.

Londyn, 5. 2 PAT. Biuro Reutera donosi z Aten: 
Minister sprawiedliwości Kaisanuaris upatrzony, 
jest na następcę A enizelosa na stanowisku pre­
zydenta ministrów.

Protest a i M t a  B u rda  ttzetii espiernla
sc ra i atystów.

Berlin, 5. 2 PAT. Nowo mianowany poseł nie­
miecki w Paryżu von Hoesch złożył rządowi fran­
cuskiemu notę protestującą przeciwko popieraniu 
przez władze okupacyjne separatystów w Palaty- 
nncie, Nota domaga się 1) rozbrojenia separaty­
stów, 2) usunięcia ich z budynków .rządowych, 3jj 
zezwolenia na powrót wydalonych przez separa* 
tystów, 4) zaprzestania przez v rłmdze okupacyjne 
mieszania się do wewnętrznych spC' ów politycz­
nych niemieckiej ludności na terytoryum oLuposi a- 
nem.

Zakaz sprzedały alkoholu w ntedzś©!^ badzio cofnięty.
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Polityczny los Palestyny się waży.
Zjazd w  Am m ania. —  Niejasna sytiiaeya. —  F.gzekutyws milczy. —  Próba 
•gniewa Ula Herberta Samuela i Weszmana. —  Naród żyt*>wski n igdy 

nie da sobie wydrzeć Erec Izrael. —  Z o rg a n tłw siiiig  w oli narodu.
Kraków, 6 lutego.

Zjazd króla Hedżasu ze swym synem Abdulą w 
,(Ammanie budzi zainteresowanie w świecie żydow­
skim , ponieważ na zjeżdzie tym ma być ostatecznie 
.zawarty traktat angielsko hedżaski i — w związku 
'Z federacyą państw arabskich — może się już stać 
'ipoczątkiem nowego ukształtowania się stosunków 
(politycznych na Blizkim Wschodzie. Dla nas Ży- 
,dów ma zjazd w Ainaan pierwszorzędne znaczenie 
{{polityczne, zwłaszcza, że łącznie z traktatem an­
gielsko hedżaskim ma być rozpatrywana kwesty a 
'Palestyny.

Rzecz charakterystyczna, że ze strony rządu an­
gielskiego, brak jakichkolwiek oficyalnych wiado­
mości w sprawie tego zjazdu, oprócz chyba jednej 
bardzo Szczególnej, podanej przez biuro Reutera, 
Że odwiedziny Husseina w Amman nie mają celu 
politycznego . A przy tern wiadomości, podawane 
przez prasę palestyńską czyto arabską, czyto he­
brajską są w przeważnej części niejasne, często ze 
sobą sprzeczne, tak że trudno sobie właściwie dziś 
zdać jasno sprawę z przebiegu zjazdu oraz z kie­
runków, zamierzeń i planów polityków arabskich.

Jedno jest tylko pewnem. A mianowicie, że król 
fipssein przybył do Airmanu, że na jego przywita­
nie przybyło mnóstwo powołanych i niepowoła­
nych delegacyi, wobec których wygłasza mocne 
I pewne siebie przemówienia o traktacie z Anglią 
1 o Palestynie i że Wysoki komisarz był wpraw­
dzie w Amman, ale już 22 stycznia wrócił do Je­
rozolimy. O iie z tych kilku wiadomości trudno 
powiedzieć narazie coś konkretnego o stosunku 
■rządu angielskiego do całego zagadnienia a rab­
skiego, (brak konkretnego zajęcia stanowiska w 
tej sprawie jest wyuikiem chwilowego wewnętrz­
ne-go przesilenia w Anglii) o tyle wynurzenia 
Husseina i różnych delegacyj rzucają trochę świa­
tła na cele i dążenia polityki arabskiej.
, I tali, jak donoszą „Times" odbył się przed pa­
łacem w Amman, w którym mieszka Hussein wiel 
;ki wiec, na którym wystąpiły delegacye z Syryi 
5 Palestyny z memoryałem, żądającym stworzenia 
{wielkiego niezawisłego, zjednoczonego królestwa 
.{arabskiego. Mcmoryał żąda włączenia Palestyny 
tio lederacyi, zniesienia deklaracyi Balfoura i wcią 
gnięcia także Syryi w skład „panarabskiego" pań­
stwa. Król Hussein odpowiedział delegacjom 
itemi słowy: „Pracujemy dla absolutnej niezawi­
słości wszystkich arabskich krajów. Oświadczam, 
lże przed podpisaniem jakiegokolwiek traktatu z 
fAnglią, porozumię się z przedstawicielami Arabów 
(palestyńskich. Celem moim w stosunku do Pale­
styny jest osiągnięcie jej niezawisłości".
, I tu nastąpił ciekawy incydent. Oto po wiecu 
ludali się demonstranci do majora Philby‘cgo, przed 
stawieiela Anglii w Zajordanii i przedstawili mu 
{taki sam memoryał. Major Philby przyrzekł, żc 
prześle memoryał rządowi1, ale równocześnie w 
tym samym dniu podał się do dymisyi. Do tej w ia­
domości dodaje gazeta arabska „Lissan el Arab",

że następcą jego ma być prawdopodobnie kap. 
Richmond b. doradca polityczny zarządu palestyń­
skiego, znany z wrogiego stosunku,tło syonizmu.

Drugą „wiadomością", zakrawającą już na zasa­
dniczy, jasny i niedwuznaczny plan jest wywiad, 
udzielony egipsko-arabskiej gazecie „Mukatam". 
W wywiadzie tym powiedział Hussein: „Rząd an­
gielski przedłożył mu traktat, którego niektóre roz 
działy są sprzeczne z przyrzeczeniami danemi mi 
przedtem. Wniosłem pewne poprawki cio projektu 
tego traktatu i zastrzegłem sobie niezawisłość Pa­
lestyny w tym stopniu, że Paiestjsczycy będą sa­
mi kierowali krajem. Przyrzekam wam, że jeśli 
Anglia nie przyjmie poprawek, traktatu nie pod­
piszę. Jeśli odpowiedź z Londynu będzie pozyty­
wna, porozumię się z ludnością Palestyny w spra­
wie sposobu rządzenia, a jeśli negatywna — trze­
ba będzie się wspólnie naradzić co należy czynić".

Do tego wywiadu dodaje wyżej cytowane pismo: 
„A ponieważ wiadomości z Londynu brzmią w ten 
sposób, że rząd angielski nie zgodzi się na po­
prawki Husseina przeto jest możliwem, że na zje- 
ździe w Ammanie będzie rozpatrywana druga mo- 
żliw ość".

O ile w stosunku do Arabów król Hussein prze­
mawia stale w tonie silnym, o tyle jeśli chodzi 
o Żydów przebija z jego słów — mimo wszystko— 
chęć znalezienia jakiegoś „modus vivendi" z Ara­
bami. I tak wysiał on olieyalne zaproszenie do 
prez. ..Waad leumi ‘ D. Jellina do członka Egzek. 
syon. Kol. Kischa i rab. Meira, a podczas audyen- 
cyi w Ammanie rzekł im, że rozumie dążenia Ży­
dów i ich irtterpretacyę deklaracyi Balfoura. A 
król Zajordanii Abdula wyrzekł na tej audyencyi 
słowa. które brzmią, jakby wyrzut w stosunku do 
Arabów palestyńskich, mianowicie, że Arabowie 
palestyńscy powinni poddać swój interes partyku­
larny, ogólnemu dobru kilkunastu milionów Ara­
bów, mieszkających na półwyspie arabskim.

Jak z tego widać, trudno obecnie — dopóki nie­
ma oficyalnych wiadomości ze strony rządu angiel 
skiego powiedzieć o zjeżdzie w Amman coś kon­
kretnego. Faktem jest, że wśród ży los twa. paleslyć 
skiego wywalał zjazd w Ammanie niedobre w ra­
żenie. '<

Kierownictwo syonislyczne w sprawie tej mil­
czy, 1 źle czyni wobec zaniepokojonej żyd. opinii 
publicznej. Ciemr.fe pr Jacie jak de flaana snują 
się na dworze Husseina w Ammanie i odgrywają 
rolę Efiallesów'.

Jedynem siluem oparciem jakie mamy w tej 
chwili jest wielokrotne zapewnienie rządu angiel­
skiego, że słowa nie złamie i deklaracyi Balfoura, 
jakoteż łstalecznego icj celu nie zdradzi. Fakt, że 
polityką Anglii kieruje obecnie Ramsay Mac Do­
nald wzmacnia nasze nadzieje.

Ubolewać należy, że Weizman jest w tej chwili 
zaabsorbowany w Ameryce. W każdym razie u- 
kłacly w Ammanie są ostatnią próbą ogniową dla 
Herberta Samuela. Jeśli w lej czy owej formie w

dii o imm liiiii
Daremniebyśmy szukali w starożytnej literatu­

rze hebi ajskiej dramatu. Mamy w Biblii bardzo 
dużo scen dramatycznych, znajdziemy tam wiele 
pierwiastków tragicznych, które już nieraz drama ­
turgowie tak żydowscy jak i nieżydow'scy opraco- 
.wywali, lecz dramatu klasycznego, analogicznego 
do greckiego nie mamy.

Zachodzi pytanie. Dlaczego naród tak kulturalny 
nie wypowiedział się w tej formie twórczości? O- 
tóż przyczynił się do tego w niemałym stopniu ów 
brzemienny w skutki werset biblijny „nie zrobisz 
sobie żadnego posągu", który nie tylko wykluczył 
Tozwój sztuk plastycznych, jak malarstwo, rzeź 
łńarslwo, ale i nie dopuścił do rozwinięcia się sce­
ny, nie mogącej się obejść bez deikoracyi i innych 
akcesoryów technicznych. Obawa o antropomorfi- 
eowanie Boga spowodowała, że konstatujemy dziś 
laką lukę w kulturze hebrajskiej.

Później, kiedy nastąpiła diaspora, kiedy to na- 
fód żydowski bezziemny błąkał się i tułał po świe­
cie, ta gałąź tembardziej nie mogła zakwitnąć. Dla­
tego też, to  samo, co o słarożytności, da się powie 
(dzieó o wiekach średnich. Dopiero emancypacyi 
feydów w w. XIX. zwróciła uwagę twórców ży- 
Idowskich na ten brak > toteż powstał wówczas cały 
fezereg sztuk i tłumaczeń, nic przedstawiających co 
prawda większych walorów artystycznych. Zupeł­

nie odrębnie rozwijał się teatr żydowski jako na­
turalny objaw potrzeb ludowych.

Mosze Chaim Luzatlo jest pierwszym dramatur­
giem w literaturze hebrajskiej nowoczesnej. Jego 
sztuka „Lejszarim ihila" (Sława uczciwym) wv- 
warła wielki wpływ na rozwój literatury hebraj­
skiej i była jakby przedświtem nowej epoki, epoki 
modernistycznej. Brak tu wprawdzie akcyi, ale ję­
zyk piękny, wzniosły i poetycki. Luzatto daje w 
tym alegorycznym dramacie obraz sądu Bożego, 
między Cnotą, Rozumem i Prawdą (pei sonifika- 
cye), a Kłamstwem, Obłudą, Fantazyą i Żądzą, wal 
czącycli o Sławę tłumu. Kiedy Cnota znajduje się 
w krytycznem położeniu, zjawia się Bóg, niby 
deus ex machina i dopomaga jej do zwycięstwa.

Intencyę zaś Daw ida Franko (Mcndisa) nie ustę­
pują w niczem zamiarowi Luzatty: aby wykazać, 
że język hebrajski dorównywa językowi francu­
skiemu, pisze on „Atalię", która jest naśladownic­
twem Atalii Racina. Choć umotywowanie psycho­
logiczne nie zoslało tu dość zręcznie przeprowa­
dzone, to jednak ogłoszono Mendisa „wielkim poetą"

Fausta hebrajskiego właściwie przeróbkę z Goe- 
tego, dał nam Meir Lewi Lelris, rodem z Żótkwi. 
Zhebraizowany Faust nazywa się „Ben Abuja". 
Współcześni uważali lo dzieło za arcytwór, a Szlo- 
mo Dńwid Luzatto tytułuje Letrisa „księciem poe­
tów północy".

W najnowszej literaturze hebrajskiej reprezentu 
ją dramat: Jicchak Katzenelsor i Jaakow Kahan.

Sir. 3

iJUhmyse przckupczoue zostanie ntcprzgUzwalone 
prawo Żydów do Ptuc.siyny. jeśli nW znajdzie 
jasna, szczera. pozbawiona dyplomatycznych wykrą 
tów ioiTunia, która przy peineu. nU^y-maniu żyę 
(rawskiego cBrarafateru PlsSestiyay jako kr aju żydów 
skiego bytu, pełnej imigracyi żydowskiej w  myśl. 
ucli-. al mandatu rzuci godny pomost w spółpracy z 
krajami arabskimi i narodem arabskim, to społe­
czeństwo żydowskie egam ąć musi burza, która jak 
lawina potoczy się przed forum opiniii Publicznej 
świata, burza która, ani na chwilę nic śmie zo­
stawić otwartą kwestyę., czy damy sobie wydrzeć, 
Erec Izrael.

Imię i zasługi prezyd. Weizmana rozstrzygną się
w — Ammmnie, losy żydowskiej Palestyny — nie! 

*  *  *

Otrzymujemy w ostatniej chwili następujące te-* 
legramy, z których zwłaszcza drugi wskazuje r  i 
możliwość znalezienia jakiejś zasady koope1 acyl 
obu narodów bez uszczuplenia praw  żydowskich! 
do Palestyny. Telegramy te brzmią:

GWi wmm t!i Mii
do Eydów  pmEestyrskleh.

Jerozolima. (ŻAT.) Jak już donieokwio rabin 
Jakób Meir, przewodniczący Waad Leumi, Dawid 
Jellin i czionek syońskiej Egzeku.ywy Cólouel 
Kish wyjechali do Amman w odwiedziny do króla. 
Husseina. Jak się korespondent ŻATa dowiaduje 
wyjechała delegacya żydowska domero po otrzy 
maniu oficyalnego, radiotelegraficznego zapi osze- 
nia od króla Husseina. Wysiania tego zaproszeni^ 
do żydowskiej ludności Palestyny zażądał sir Her-t 
bert Samuel, podczas pobytu w Amman

li liiiis Ho nlMiigi ijtate
Jerozolima. (ŻAT.) Jak się przedstawiciel 2ATU 

dowiaduje żydowska delegacya w Amman podała 
interpelacyę i swoje stanowisko wobec deklaracyi 
Balfoura, która to interpelacya znalazca u króla 
Husseina i jego syna Emira Ab duli poważne zro­
zumienie. Obydwaj jednak obstają pizy żądaniu, 
aby polityczne prawa Arabów w Palestynie zosta­
ły oficjalnie uznane Równocześnie w yraził k ró l 
Hussein i syn jego Abdułla życzenie, aby wszach- 
światowe żydostwo pomagało Arabom w: ogółnyd 
sprawach arabskich

Emir Ab duli ̂  przyznał, że kilka tysięcy Arabów 
zamieszkujących Palestynę powinno poddać swtwt! 
żądania wspólnym interesom kilkunastu milŁouóWl 
Arabów zamieszkujących półwysep arabski.

Akcya Varbuthu w Ameryce. 
Działalność posła dra Tliona.

New Jork . (ŻAT) 29 stycznia w yjechał z  

H am burga do A m eryki przew odniczący wszecU 
św iatow ej o rganizacyi „T arb iflh" p. C haim  
Griinberg celem zorganizow ania w spólnie z  
posłem  drem  T honem  wielkiej akcyi n a  rzecz 
„T arbu tu" w  Ameryce. Zadaniem  ich je s t zor­
ganizow anie  szkolnictw a hebrajskiego w  Am e 
ryce i Kanadzie. Cały szereg w ybitnych  osobi­
stości żydowskich ze św iata finansow ego i lite ­
rackiego przyrzekło drow i T honow i aktywną; 
w spółpracę j poparcie w  akcyi „ T ^ h u tu " .

„Anu chaim umejlim" (Żyjemy i umieramy) dra­
mat liryczny Jiechaka Kaiaeoelso-na Jest ciekawy 
ze względu na ugrupowaiiie występujących w nim 
osób. Otóż dwaj bracia kochają się w jednej ko­
biecie, którą nam autor pokazuje w trzech steu 
dyach: jako młodą jeszcze dziewczynę, jako doj­
rzałą niewuasię i starzejącą się kobietę. Zdawałoby 
się, że dwaj rywale nienawidzą się nawzajem; 
tymczasem ustępują sobie tylko. Kochanka braci, 
Golda, darzy początkowo swoimi względami star­
szego, później młodszego. Nie jest to miłość kobie­
ty demonicznej; impulsywna wulkaniczna, 'eca 
tkliwa, sentymentalna; Dyskusye o śmierci i sta­
rzeniu się między dwoma, braćmi, z których młod­
szy przeczuwa instynktownie zLliżającą sie śmierć 
a następnie scena pożegnalna między Goldą a Da­
widem Szwarcem — przeżytym poetą i wreszcie 
katastrofa, śmierć tegoż, stanowią najbai dziej 
wartościowe miejsca dramatu.

Autorowi, zdaje się, chodziło o uwydatnienie zie­
jącej przepaści między młodością a starością i  O 
sformułowanie swego Schopenhauerów skiego śwria 
topoglądu. Wizerunek figur sporlrctowany reali­
stycznie, a przecież otoczony nimbem tajemniczo­
ści.

Jakby trawestacyą „Upiorów" Ibsena, o r u ­
dziej skomplikowanej akcyi, kapitalnych < , •• 
sytuacyach, obejmującą cały kompleks za;1 .«■ 
icsl r-pmedyn Kalzcnelsona „Krąg" (Maagnl 
cząca o nerwie scenicznym autora. (Dok ■' ’
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i « r a w &  a ^ a w a k  c z y n s z o w y c h .
Lwów, w lutym

II.
(Dokończenie)

Zaledwie 3°/o z ziemi vrnej w Palestynie ,«st 
dotychczas w rękach Żydów. 60.00 rodzin.

‘Z zagadnieniem drugiem tj. sprawą wysolątóci 
czynszów łączy się ścisłe kwestya um ó^ czynszo 
wyeh. Na terenie sejmowym niektóre stronnictwa, 
Wchodzące w sldad prawicy uzależniały nawet za­
dęcie stanowiska w tej sprawie od uprzedniego o- 
znaczenia wysokości czynszu ustawowego

Datychczasowa ustawa wyklucza możność swo- 
Dodnej umowy co do wysokości czynszu i pozbawia 
zaw artą umowę wszelkiej mocy prawnej. Rząd w 
projekcie wysuną! zasadę swobodnej umowy, a w 
uzasadnieniu naprowadził, że w praklycznem zaslo 
sowaniu dotychczasowa zasada została pogwałcę 
ną, że życie okazało się siiniejszem od ustawy i że 
um owy prawnie nieważne zostały zawarte i wyko­
nane wedle projektu rządowego właściciel może 
umówić się o  wysokości czynszu z lokatorem, ale 
na czas nie krótszy jak 1 rok. Lokator ma prawo 
propozycyi nie przyjąć, w razie przyjęcia jest nią 
w iątany przez czas ustanowiony, po upływie tego 
ezasu niema mowy o mil czarem odnowieniu, lecz 
owszem lokator może żądać W przyszłości stawek 
ustawowych.

Wnioski Koła Żydowskiego zmierzały do utrzy 
niania dotychczasowego stanu rzeczy, a co naj­
mniej do wykluczenia swobody umów, o ile chodzi 
fi lo k a ta  ów finansowo słabszych. W szczególności 
domagało się Koło Żyd., aby wyłączone były z pod 
Swobody umow mieszkania zajmowane przez pra­
cowników umysłowych obejmujące najwyżej 5 u- 
Ibikacyi oraz lokale zarobkowe, których w łaści­
ciele opłacają patent wedle najniższych dwóch 
Klas. .Wnioski te nie uzyskały większości, nato­
m iast przeszedł wniosek Cli. D. wykluczający swo- 
bodę umów, co no mieszkań, obejmujących do po 
lori 4 włącznie.

Spirawa stawek czynszowych stanowiąca zda się 
3la ołm sTron oś całej ustawy przechodziła i prze­
chodzi bardzo ciekawe perypetye, czy to ze wzglę- 
jdu na stanowisko rządu, czy to poszczególnych 
stronnictw . Abstrahując od poprzednich propozy- 
cyi rządów Sikorskiego i  W itosa zaznaczyć naie- 
iły, że referent p. Seyda na podstawie porozumie­

nia z  rządem obecnym przyszedł niedawno z pro- 
jek .;m udzielenia rządowi pełnomocnictw, a uo o- 
zuaczenia staw ek czynszowych w procentowym 
stosunku do czynszu przpiiwojeunego.

Mimo uchwały kemisyi rząd pełnomocnie iwa nie 
przyjął, wobec czego kóuiisya zmuszoną była po­
wziąć merytoryczne uchwały Wbrew opinii refe­
renta uchwaloną została zasada postawiona przez 
Koio Żyd., aby uwzględnić silę płatniczą lokato­
rów i wprowadzić kategoryzację mieszkań i lo­
kali wredle ilości ubikacyi przy mieszkaniach a w y­
sokość czynszu przedwojennego przy lokalach za­
robkowych, a zarazem bv doprowadzić do powięk­
szenia zasobu mieszkań, względnie lokali przez 
silniejsze obciążenie wielkich pomieszkań względ­
nie dużych lokali.
W szczególności uchwalono większością 1 głosu 
oznaczyć stawki
1) przy mieszkaniach jednoizbowych (pokój, pokój 
z. kuchnią lub sama kuchnia) na 5 proc. czynszu 
przedwojennego, płaconego w czerwcu 1914 r,

2) przy dwupokojowych i trzypokojowych (dwa 
pokoje, dwa pokoje z kuchnią, trzy pokoje i trzy 
pokoje z kuchnią) — 10 proc,

3) przy cztero, pięcio, względnie sześciopokojo­
wych (a więc wymieniona ilość pokoi wraz z kuch­
ni;! lub bez kuchni) — 15 proc.
( ’4) przv mieszkaniach ponad sześć pokoi, oraz 
przy lokatach zarobkowych, których czynsz przed­
wojenny roczny nie przekraczał kwoty 1500 k o ­
ron — 20 procent,

5) przy lokalach zarobkowych, których przed­
wojenny czynsz był wyższy ofaz dla hoteli — 25 
procent.

Otrzymana wedle powyższych stawek procen­
towych część czynszu przedwojennego w koronach 
zoslaje przeliczona na ziole franm wedle kursu 
100 kor. równa się 105 złt. fr.j a czynsz pierwszy 
wedle powyższych zasad płatny będzie 1 kwietniu 
bież. roku w markach polskich wedle urzędowego 
kursu franka W tym dniu.

Dnia 1 lipca nastąpi wziost tego czynszu o da l­
sze 4 proc. czynszu przedwojennego, to samo nastą 
pd 1 października a w następny cii latach co kwar­
tału. o dalszych 6 proc.

iidiii itI .łazi M i"
Dalszy dag rozprawy.

IW ciągu dwóch dni świątecznych rozprawa są­
dowa trw ała dalej.
- Świadek pułkownik' Bagiński, zdeklarowany 
przeciwnik pana Lednickiego, uważa go za wino­
wajcę nieu,rzeczy w Istnienia projektu form acyl po,- 
"ikiej .armii.

Jeden z obrońców pyta świadka, czy prawdą 
«  jednym z głównych przeciwników armii na 

CŁjeżdzie Wojskowym był chorąży Nagórski, obec­
nie jeden z pełnomocników oskarżyciela p. Lednic­
kiego. Wywołało to burzliwy incydent. Adw. 
Smianowski energicznie oponuje przeciw niebywa­
łemu faktov i  mieszani0 do rozprawy imienia i oso 
by'przedstawicieli strein; adw. Smiarowski uważa, 
że tego rodzaju nieposzanowanie właściwości ad­
wokata jest ze strony drugiego adwokata niedo- 
'puszczalnym występkiem przeciwko zasadom i prze 
pisom, obowiązującym członka palesłry.
' 'Adwokat Zabłoiki, obrońca p. Wasilewskiego, 
broni się dosyć niewyraźnie; natomiast drugi o- 
fcrouca, adw. Kijeński, utrzymuje, że niema na ca­
ły  in świecie zasady nietykalności adwokata1; że 
praw o zna tylko nietykalność poseł ską i to nie w 
tem znaczeniu, aby nie wolno było mówić o czynach 
posła.

Zgodnie z wnioskiem adw. Smiarowskiego, Sąd 
uchylił to pytanie.

Na zapytanie me t  Smiarowskiego, jak pułko­
wnik Bagiński wystawiał sobie kierownictwo poli­
tyczny tą  armią, którą chciano sformować, świadek 
opowiada, że wojsko odwoływało się do całego o- 
góła społeczeństwa, że reprezentacya narodowa 
polska na emigracyi miała być tą  kierowniczą siłą, 
to jest właściwie Komitet Narodowy.

Świadek Paszkowski, członek C. K. O., jakkol­
wiek różnił się z p. Lednickim w poglądach i  uj- 
rnow aniu rzeczy, świadczy o nim z wielkim sza 
cunkiem i uznaniem. Wszystko, co Lednicki robił 
robił dla dobra sprawy polskiej — o  tem świadek 
nie wątpi. ,

P rała t O koło-Kułak mówi o ofiarności, o szla- i

z kaueyą i poleceniami oraz

I

chelności p. Lednickiego, o niewątpliwym jego pa 
tryoly-żniie. Świadek, podobnie jak sam p. Lednic­
ki, był przeciwnikiem formucyi armii i z tych sa­
mych przyczyn; mówić o zdradzie stanu z powodu 
tych lub innych poglądów na kwestyę tormacyi ar 
mii mogłaby tylko historya, ale nie my. 1 ona tego 
nie powie.

Świadek Wojniłowicz, były prezes „Koła Pol­
skiego" w Radzie Stanu-, do r. i905 znał p Leanic- 
kiego tylko z jego teputacyi znakomitego wolnoś­
ciowego adwokata, znakomitego mówcy i ofiarnego 
człowieka. Świadek kierował wtedy wyLorami ao 
I Dumy i z gubernii Mińskiej wysłano samych tyl­
ko posłów Polaków. Kiedy po pierwszej rewolueyi 
1917 r. komitety wyborcze do konstytuanty rosyj­
skiej stawiały kandydatów, na trzech listach na 
pierwszero miejscu od gubernii mińskiej stał p. Le 
dnicki; specyalna delegacya udała się do niego z 
prośbą o postawienie kandydatury. P. Lednicki od 
mówił; odpowiedział, że od chwili Manifestu o nie­
podległości, żadnego mandatu do żadnej rosyjskiej 
izby prawodawczej nie może przyjąć, że sprawy 
wewnętrzne rosyjskie nie mogą być przedmiotem 
jego pracy.

Inne zeznania, już to przeważnie przychylne 
dla p. Lednickiego, już to niepr- e. jak np.
posła Marylskiego, uw-ażajacegc buckiego za
zdrajcę z powodu sprzeciwiania s 1 o rżeniu for-
macyi wojskowych polskich w Rosy i — pomijamy 
z braku miejsca.

Dziś dalszy ciąg badania świadków. Rozprawi 
przeciągną się prawie do końca tygodnia.

Ml. mtmIKKAScHT

żydow skich zam ieszku je  nasze  dzielnice, jeśli 
ża lem  każd a  złoży t ó ż l e r t n i e  t y l k o  1 0 0 0  
M p. na g£©wg», ma Fundusz N a ro -
Cd©V9y, w ów czas wzm ocni się znacznie nasz 

stan  posiadan ia  w Palestynie.

NA M ARGINESIE.

t l i s s i i i i  e j i i p  i i  w b a n k
Z akład m edycyny sądowej w  Krakow ie od­

niósł w d n iu  w czorajszym , jatf n am  donoszą, 
rekord.

W godzinach południow ych znaleziono t u i  
przed kaw ia rn ią  C entralną trzech topielców, 
jednego ze złam aną notgą. Wszyscy trzej nie 
daw ali znaku życia.

N iem al równocześnie odgarnięto 5 topielców, 
tuż przed M agistratem  na ulicy Grodzkiej. Re­
dak to r naszego pism a natychm iast po w ypady 
ku zwrócił sic do funkcyonaryuszl.i Magisl a- 
tu, zm iatającej m io tłą  jezioro pizy  ulicy Grod^s 
kicj po w yw iad i ta  łaskaw ie udzieliła nam  in  
fonnacyi, że na jednego z topielców „n ab .la  
się m iotła" zupełnie „przy padko\vo“, bo tak  
leżał głęboko, że go dojrzeć nie było m ożna".

W  kilka chw il jeden z naszych życzli wy i ii 
czytelników, przepłynąw szy łodzią przez S tra -  
dom, ul. Dietla i ul. Orzeszkowej, zziębnięte i  
na pół p rzy tom ny  doniósł nam , ze pluton s tra ­
ży ogniowej tuż kolo Głównej Poczty zajęty  
jest cuceniem 15 topielców, którzy' w drodze % 
tro luaru  do tram w aju  (N r tl) z powodu n ie ­
znajom ości sztuki pływ ania utonę]; „praw ie na 
śmierć

Ledwieśm y w ysłuchali lei liioh.lwej wieści, 
a już  zjaw ił się w m tak ey i naszej pilot, który 
z Rakow ic przyleciał do nas aeroplanem  i po­
inform ow ał nas o dalszej seryi wypadków Oto 
na Rvnkn podgórskim  zm w uż tuż przed śp. 
m agistratem  5 przechodniów  (w  tem dw óch 
studentów) w drodze no ulicę Mostową zapadło 
się w oczach przechodniów bez śladu. W szel­
kie próby ta l m iku okazały się bezskuteczne.

T ’,le — pilot.
Z aind I.fowany pr-ez nas o przyczynę laik 

niezwykłego p rzy jazdu , oświadczył nam  dziel­
ny pilot, że z powodu zupełnego odcięcia R a­
kowic od K rakow a, w ydelegowany został do 
Zakładu czyszczenia m iasta  po — 12 miuteł, 
gdzie lnu jednak oświadczono że po ukończo­
nej subskrypcyi na Bank Polski rząd m a za ­
m ia r zamówić nie tylko m iotły , ale także 100 
m aszyn do zm iatan ia  ulic, będącyęh w A m ery 
Ce i w W rocław iu w  bardzo częstym użyciu...

Na drodze pow rotnej do Rakowic jękj s tra ­
szne, dochodzące od strony Rynku Podgórskie­
go skłoniły go do w ylądow ania, a liczne rzesze 
czytelników „Nowego D ziennika" prosiły go 
o zaniesienie tych strasznych  wiadom ości do 
naszej redakcyi a to wobec zepsucia się telefo­
nów, i faktu, że W isła w róciła do swego daw ­
nego koryta...

Ze szpitala św. Łazarza informują nas, że 
wszystkie ofiary' „nieostrożności" wyzionęły 
ducha, nie odzyskawszy przytomności i to bez 
różnicy wyznania i narodowości.

Jeden tylko mężczyzna w sile wieku, widząc 
zabiegi ratunkowe, jęcząc, syczał przez zęby: 

„Nie, nie, wolę uinizeć! Nie chcę dłużej żyć 
w Krakowie". I wskazawszy ręką w stronę Ma­
gistratu — skonał. Ignotus.

I

'znajdzie stałą posad; . owym Dzienniki. 
Zgłoszenia osobiste miedzy godz. 11—12 i 5—6

ECHA POLITYCZNE.

O brady ludowców.
Przez oba dni świąteczne toczyły się w W ar­

szawie obrady rady naczelnej P. S. L.
Referaty wygłosili pp. Rataj o polityce zagrani­

cznej Polski, Witos o sytuacyi wewnętrznej, pod­
kreślając, iż program rządu większości polskijj 
tał się obecnie programem państwowym, Osiecki 

n reformie rolnej. W przemówieniach członków ra- 
. y poruszono zagadnienie rewizyi konstytucyl I 
.mianę ordynacyi wyborczej (p. Skulski), 'ilkfl 

światową idei w jej prziejawach na terenie Polsld
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W S E l h .  T R A N S P O R T  O R Y G I N A L N Y C H

d y w a n ó w  p e rs k ic h
w różn y ch  ro zm ia rach , desen iach  i g a tu n k ach  — do firmy

Ł®wi' maltz 6 Jitreit, iCrakdw, Gr©cteka 39* —

— OPIEKA NAD ZABYTKAMI. Oddział

fp . Łenkau), reformę adnunH raeyi w jR*ejeiyódz- 
SwAti wschodnich (p. Brzosluwski).

W rezolucyach wyrażono Yolum zauinnia zarzą- 
*L>wi gł. stronnictwu, stwierdzono zgodność opinii 
[rady i  polityka kJubu parlamentarnego, uchwalono 
Wnioski co dOTrealizncyi reformy rolnej i .wybrano 
IDbobną konusyę do rozpatrzenia rew  zycrustycz- 
tiych zagadnień konslytucyi.

Z powodu 50-tej rocznicy urodzin p. Witosa 
która minęła w tych dniach; urządzono mu gorąca 
'(>\\ącyę.

OII.-D,
Rada Naczelna po\.zięła nasiepujnce rczolucyc:
1. Rada Naczelna wzywa klub parlamentarny, u- 

fcy wpłynął na Sejm w kierunku przeprowadzenia 
zdecydowanej walki z .drożyzną, odbijającą sn« 
najdotkliwiej na warstwach pracujących i w kie­
runku jaknajszybszego załatwienia sprawy usln- 
!Sey o ubezpieczeniu na wypadek bezrobocia.

2. Wobec ciężkiego kryzysu gospodarczego, u- 
Waża, że w chwili obecnej winna być podjęta sze­
roka akcya społeczna, w celu pociągnięcia społe­
czeństwa do dobrowolnych świadczeń na rzecz o- 
fiar obecnego krj zysu, a zwłaszcza tych. którzy 
Utracili piacę skutkiem zamknięcia zakładów prze­
mysłowych.

Kraków^. 6 lutego.

Otwarcie ŻydewsKłfeg© Kf wersjfteflM 
Ludow ego „Tarfeath** w  Kraikom®.

W sobotę 2 lutego odbyło się uroczyste otw ar 
cie żedowskiego uniw ersy tetu  ludowego „Tar- 
Ł uth" w Krakowie. O tw arcia dokonał h eb ra j­
skim  przem ów ieniem  dr. L. Kohn, który zazna 
czvł na wstępie, że „T a rb u lli’', chcąc dać m o­
żność korzystan ia  z odczytów, jstkn aj szerszym 
w arstw om  ludności żydowskiej, rezygnuje czę­
ściowo ze swego program u hebrajskiego. Refe 
ra ty  z dziedziny literatury? sztuki hebrajskiej, 
życia gospodareżego h isto ryk  filozofii, przyjo- 
dv  odbyw ać się'ł'4iedn cztery razy w tygodniu 
w języku hebrajsk im , żydow skim  lub polskim. 
N owa in sty tu c ja  oświatowa, która różni się 
od poprzednich tern, że jest oparła na silnych 
ina teryalnvcli podstaw ach — ma w  p lan ie  za­
łożenie całego szeregu sem inaryów  i lalioralo, 
rvó\v. O twarcie zakończyła p iękna? 'o ryg inalna 
w ujęciu i pełna esjirit heb ra jska  prelekóya p- 
Benziona R appaporta- „O proroku Jeremia- 
szu".

Nowej placówce oświatowej — której brat: 
daw ał się dotkliwie ludności żydowskiej nasze 
go m iasta odczuwać — życzymy pomyślnego 
rozw oju.

Jesti rkcyą  pokieruje sprężyście, stać się mo 
że ośrodkiem  ludowej pracy kultu ralnej. 

---------- -o-----------
— NIEZW Y K ŁA  BURZA. W czoraj około 

godziny 2-giej po północy szalała nad K rako­
wem gw ałtow na burza z błyskaw icam i i p io ­
runam i. Po burzy po -ząl padać przenikliw y 
Heszcz Niezwykła \v i’huna powtórzyła się 
w czoraj w uodziuaeh wieczornych?

- PRZED BUDOWĄ NGWF-GO DOMU 
M1E1-SKIEGO. W czoraj przedpołudniem  od­
była  się w  sali obrad inag iira tu  konferencja  
zarządu  m iejskiego tow arzystw a budow y 
m niejszych  m ieszkań ze stronam i przez ten za­
rząd  zaproszonym i, w  spraw ie przystąpienia 
ich  wspólnie z tow arzystw em  do budow y d o ­
m u  m ieszkalnego p rz /  ulicy Słonecznej. Po za­
gajen iu  obrad przez zastępcę przew odniczące­
go tow arzystw a st. radcę d ra  Reinera, spraw ę 
przedstaw i! radca budow nic twa Rzymkowski, 
k tó ry  przedłożył p lany  dom u, podając zarazem  
v  przybliżeniu koszta budowy dom u i kwoty, i 
jak ieby  każdy re lu k tu ją c y  na  m ieszkanie w 
n im  m iał złożyć n a  budowę. Po ożywionej dv- ■ 
skusyi, k tóra w ykazała, że m yśl rzucona przez 
zarząd towarzystwa, budow y m niejszych mie- i 
szkań  jest zdrow a, postanow iono zebrać się 
do dwóch tygodni ponownie n a  konferencyę, 
n a  której będą omówione bliższe * szczegóły tej 
spraw y, a także u sta li się form ę i w arunk ' 
wpłacania przez strony interesow ane kosztów 
na budowę domu.

Ii

sztuki i kuluirfe w ojew ództw a kieleckiego zo­
stał na mocy rozporządzenia m in isterstw a wy­
znań relig ijnych i ośw:aty ze względów oszczę 
dno-ściowycli zlikw idow any, a agendy tegoż 
oddziału objął z dniem  1 lutego kierow nik od­
działu sztuki i M itu ry  wojew ództw a k iakow  
skiego obserw ator d r  Tadeusz Szydłowski. 
Dla za łatw ian ia  spraw  w ojew ództw a kieleckie 
go, pozostających w zw iązku z opieką nad  szlu 
ką i zabytkam i przyjeżdżać Dędzie p. Szydłów 
ski do Kielc raz  w m iesiącu w dniach  z góry 
oznaczonych i ogłoszonych. W  spraw ach  nie- 
cierpiących zwłoki m ogą interesow ani porozu­
m iew ać się bezpośrednio z konserw atorem  
(K raków , W ojewództwo).

— CHLEB W IN IE N  ZNACZNIE PO TA ­
NIEĆ. Przed kilku dn iam i m ag istra t krakow ­
ski obniżył cenę chleba o 25 tysięcy rop na 1 
kg. Mimo dalszego spadku cen m ąki na targu, 
piekarze nie okazują wcale takiej gorliwości w 
obniżaniu cen pieczywa, jaką okazywali cło 
niedaw na, żądając pr.zez długi szereg miesięcy 
niem al codziennie w j'ższvch cen, przyczem n a ­
wet bardzo wysokie podwyżki nigdy ich nie 
zdołały zadowolić. Także m ag istra t nie zwołał 
dotąd komisyi cennikowej celem przeprow a­
dzenia nowej kfclkulacyi cen pieczywa, uwżglę 
dn ia jącej spadek cen m ąki. Szerokie sfery lu ­
dności oczekują rychłego w ydatnego obniże­
nia cen najw ażniejszego artykułu  spożywcze­
go, jakim  jesl chlcb.

— Z TARGU Mimo fatalnej niepogody był wczo­
rajszy targ wcale, ożywiony. Podczas gdy zboże 
wydatnie się w eenie obniżyło, cena paszy nie wy­
kazuje tenćoncyi zniżkowej, a to z powodu wy­
kupu a icj przez wojsko, wskutek czego prywatni 
odbiorcy nie mogli zaopatrzyć się w siano i owies. 
Na rynku płacono za ) litr mleka zbieranego 450 
do 500 tysięcy nip'., niezbieranego 550 do 600, śmie­
tany słodkiej 709— 800, kwaśnej 800 do 1 miliona, 
1 kg masła 5 1 d oO milionów, sera 1.000 do 1.200 
jaja za sztuką jjOO do 220 tysięcy mp. Drób: kura 
C do 12 milionów mp., kaczka 7 do 14. gęś 15 do 22, 
indyk 1/ do 2J, indj-czka 15 do 20 milionów mp.

— SPĘDY' BY DRA. Na targi od 2G. I. do 1 bm. 
spędzono buliaji 57, wołów 87, krów 212. jałówek 
ISO cieląt 502, owiec 5, kóz i baranow —, niero­
gacizny 1025. razem 2071 zwierząt. Płacono za ki­
logram żywi j wagi W  tysiącach, buhaje od 1500 
do 2700, woły od 220 do 2500, krowy od 1G0O do 
25C0, jałownik 1000 do 2200, cielęta oó 1500—2200, 
nirogac.iznę od 240(1 do 33.

j Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano: na 
i konsunicyę miejscową 1935 sztuk, na konsunicyę 
1 innych gmin ki aju 36 sztuk, pozostało niesprze- 

clanych na targowicy 50 sztuk. Ceny powyższe o 
bliezono bez opłaty akcyzowej.

— WIELKIE WIDOWISKO REDUTOWE urzą­
dzane w sobotę 9 bm. w salach Starego Teatru 
przez artystów teatru im. Słowackiego hędzie nie­
wątpliwie najwspanialszą zabawą poważnego sty­
lu w b. karnawale. Oprócz niepowszednich wra- 
żeń z wykwintnej zabawy artystyczne] i zrealizo­
wanej rewii najpopularniejszych kreącyi scenicz­
nych — odniosą niektórzy goście cenne wspom­
nienia w postaci rzeczywistego barana, kozy, psa. 
indyków', kaczek i. in. wartościowych fantów z 
v ielkiej tomboli. Bilety imienne wydaje Komitet 
w gmachu teatru im. Słowackiego.

— ZGUBA. P. Jamza Stanisław', dokonujący w 
Krakowie spisu osób, posiadających mńjątek zgu­
bił swą legitymacyrę urzędową, którą unieważnio­
no. Duplikat zgubionej legitymacyi nie będzie wy­
dany. Znalezioną, ewentualnie legitymacyę nale­
ży zwrócić do miejskiego biura statystycznego 
przy pl. WW. świętych 6 ofic II. p.

— ZA NIELEGALNY WYWÓZ TŁLSZf ZÓW 
Z KRAKOWA przytrzymała wczoraj polieya Hen­
ryka Szymika z Rędla pow. Rybnik, Stanisława 
Pomykalskiego z Sosnowca, Józefę Brykalską z

, Sosnowca, Janinę Leszczyńską z Sosnowca i Ma- 
ryę Duda z I{osocic. Wspomniani osobnicy wy- 

•j wozili tłuszcz na. Górny Śląsk na podstawie fał­

szywych certyfikatów wywozowych. — Również 
przytrzymano Emila Friedmana z Gulic, przy któ­
rym zakwestyonowano 4 kg sacharyny.

— MORDERSTWO RABUNKOWE. Do policji 
krakowskiej doniesiono z Brzeska, że w gminie 
Brzozowa dokonano morderstwa rabunkowego ni 
gspodarzu tamtejszym Wojciechu Słocie. Na miej- 
sce zbrodni wysłano z Krakowa wywiadowców 
celem przeprowadzenia dochodzeń Bliższych szcz* 
gółów brak.

— CZASZKI LUDZKIE Wczoraj robotnicy na­
prawiający rury wodociągowe przy pil WW. Świę­
tych, podczas kopania d-o1 u, znaleźli w głębokości 
pół metra dwie czaszki ludzkie dobrze zachowane 
Czaszki odesłano na cmentarz celem ich pocao 
wania.

— WŁAMANIA. Wczoraj włamano się do mie­
szkania prof. Petelenza przy ul. Sebastyana, 1. 13 
gdzie skradziono dywaniki. Nieznani sprawcy wy­
bili szybę w gablotce p. Wejersa przy ul. św. Jamą 
i skradli z niej znaczną ilość obuwia. Wreszcie 
włamane się do mieszkania p. Hellera w Podgó­
rzu i skradziono garderobę znacznej wartości.

Z TEATRÓW  KRAKOWSKICH.
— Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. W sobotę

9 bm. wchodzi na afisz teatru im. Słowackiego 
atrakcyjna nowość rozgłośnej sławy światowe} 
„Świerszcz za kominem", pełen pogody i  Dicłten- 
sowsk.ej dobroci jaką tchnie te urotzd apologia 
szczęścia rodzinnego. P. Wysocka przygotowała' 
„Świerszcza" sposobem teatru „studyów" wpro* 
wadzając w naszym teatrze nowość tj. kil kuk. otną 
obsadę ról głównych. Sztuka ilustrowana jest mu­
zyką M. Rachmanowa, u nas otrzymuje nadto no­
wą efektowną wystawę stylową. t

— Z BAGATELI. „Prawda w winie" powtórzo­
ną będzie dziś w środę 6 tm . i w czwartek 7 łun. 
w niezmienionej doborowej obsadzie. Pod kierun­
kiem reżyserskim J Sosnowskiego dobiegają koń­
ca próby z niegranej dotychczas na żadńej scenie 
polskiej szluki „Gnimery" piorą włoskiego autera 
Chiarellego.

— Z OPERETKI. Dziś i jutro „Katja tenucfkąT 
przepiękna operetka Gilberta.

 0-0 - —o
ŻYD. UNIWERSYTET LCDoWY „TARBUTH"

Brzozowa 5.
Dz>ś środa 6 lutego dr. j  Feldhorn: „Literatura

renesansu we Włoszech" i.
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Liczba czynności 69—1024.

W E Z W A N I E  Ś W I A D K A .
W zywa się W Pana P a n ią )  do złożenia świa- 

declw a swą obecnością w  spraw ie strony po­
wodowej :
A rtystów  teatru  im. .3 Słowackiego w Kra­

kowie
Przeciw stronie pozwanej:

P T. W ytw ornej PUBLICZNOŚCI KRAKOW­
SK IEJ 

o:
złożenie św iadectw a prawdzie, że m im o cięż­
kich czasów na zabawie Artystów

w  sobotę dn ia  9 lutego w  Starym  Teatrze 
pt. W IELK IE W IDOW ISKO R ED U TO W P 
nie może być pusto an i nudno.

P rzesłuchania dokona trybunał 
H am Sef, H e r 6 d , H o lo f« .  nr*..

0 ^Ojtu pokojach z komfortem 
ww 2 Et " w  ZakO j^ansen wydzierżawię 

napensyoiiat. GoldwasSer, Kraków, Grodzka 25 
i g l f f i r . —— a g  iniHf-irii njinnrnnr iD>i 11 IMŁ.

Z okazy i zaręczyn nsszego tow. i członka p. O. No- 
łowicza z p. I. Śchmiedekówna z Sanoka gratulują 
serdecznie Kom. I oknl. Org. Syon..

Stow. i biblioteki „:jasjaclinr* i Kom. 2. F. II. 
16$ w -Aoltruszowej



S ir. 6 „NOWY D ZIEN N IK " czwartek 7 lutego. N r 3 f.

M i pan gp itiisi nim i I  H i .
Ke-ry Jork, (ŻAT). 10 lutego ma odbyć się wc 

►iladełfii nadzwyczajne posiedzenie amerykańsko- 
łydowskiego zowgre^u, poświęcone problemom l- 
taigracyjnym. Czyni s ię  stajania, ażeby vy tymsn- 
tnym czasie odbyło się we Filadelfii posiedzenie 
Egzekutywy kongresu razem z przedstawicielami 
puazczególr.ycb konsorency:' krajowych. Jest na­
dzieja, że w konferencji wezmą udział wszyscy 
delegaci kongresu amerykansko-żydowskiego. Wal 
ba przeciw nowym ograniczeniom emigracyjnym 
Jest prowadzona barazo żywo. Biuro kongresu wy 
•lało  do wszystkich delegatów na kongres cyrku­
larne z poleceniem zaprotestowania przeciw usta­
wie emigracyjnej. We wiciu stanach odbywają się

% KRAJU.

L is t  m  S t a n i s ł a w o w a .
Miesiąc styczeń z-apisJI się w annałach naszego 

'miasta kilkoma zdarzeniami o znaczeniu nie tylko 
lokalnem. W dniu 9 stycznia odbyło się Walne 
■Zgromadzenie „Żydowskiej Toynbee-IIali11, która 
po kilkuletniej przerwie spowodowanej wypadka­
mi wojermemi oraz apatyą i tępością tutejszych 
sfer miarodajny! h jedynie dzięki usilnej działal­
ności i energicznym zabiegom tut. zorganizowanej 
akademickiej młodzieży podjęta na nowo swą dzia­
łalność. Już pierwszy wykład red. „Tugblatu" 
posła Frostiga na temat „Żydzi a żumalistyka 
iSydowska" w (to. 20 bm., odbyły przy szczelnie 
.Wy pełniotwj sali tut. Żyd. Domu Narodowego dał 
.niezbity dowód na to, że wznowienie tej instytucji 
nczyniło zadość żywotnym po rzcbo.n szerokicli 
mas. Następny nader interesujący wykład dn. 27. 
jfan. na temat „Ferdynand Lassalle“ wygłos;ł wi- 
«eprezes „Toynbee-Hali" Dr. Leon Bernfeld. Dal- 
'mta działalność ToynLeehali zapowiada się n. obie­
cująco; cały szereg wybitnych osobistości m. i. po- 
.ló w  i senatorów przj rzekło współpracę.

Data 9 stycznia była też dniom ukonstytuowania 
{się nawago zarządu Towarz. „żyd. Farm a dla 
juadewcząt". Jak wykazało zajmujące sprawozdanie 
przewodniczącego Dra Piittermanna towarzystwo 
tonże z dumą spoglądać na dotychczasowe wyniki 
Owej działalno'ci: kilkanaście dziewcząt wysłała 
Jpś farma do Palestyny, a szkoła gospodarczo-o- 
grodnicza zakładu przygotowuje świeży maleryuł 
młodzieńczy do produktywnej pracy w Erec Izrael. 
Ofiarność tut. społeczeństwa żyd., które dla tak 
szczytnego celu w  zeszłym roku zdobyło się na 
gsKłmę równowartości 850 dolarów, nie ustanie, miej 
jny  nadzieję, i  iprzy teraźniejszych ciężkich wa- 
jgwkach gospodarczych.

Dnia 12 stycznia odbyło się zebranie w sprawie 
w lc-len a  miejscowego koła Towarz. dla szerzenia 
feygleny wśród Żydów. Po wyczerpującym refera­
cie Dra Orćowera i po dłuższej dyskusyr progra­
mowej wybrano na w io se k  prof. Goldblatta ko­
m itet przygotowawczy złożony z 11 osób, mający 
za zadanie przedsięwziąć pierwsze kroki celem zor 
ganizowania koła.

Niezwykle jaskraw y dowód życzliwości w odnie 
fciCuiu się do społeczeństwa żyd. diały tut. władze 
!W dniu 23 bm. Zorganizowany z niemałym wysił­
kiem po mozoktej’ walce z materyalnemi i formal- 
nemi trudnościami, złegalizowany reskryptem Wo­
jewództwa w lipcu u. r. „Skaut żydowski1', insty'- 
tucya zupełnie apolityczna została nagle rozwią­
zana a to 7. powodu, że „Towarz. przekracza, swój 
Łtatutowy zakres działania". Naczelnikowi Skautu 
Sfloręczono odnośny reskrypt na Komisaryacie poli1- 
cyi, bez żadnych zresztą bliższych komentarzy a w 
mieszkaniu jego prywatnem jakoteż w lokalu or- 
ganizacyi przeprowadziła ekspedycya złożona z 
kom isarza polic., 2 urzędników i 2 agentów polic. 
p raż 8 policyanlów, ścisłą bezskuteczną rewizyę, 
jjpoęljąwszy wszystkie akta i inwentarz Żyd: Skautu 
Gruntowna ta „obławra“ przeciągnęła się do późne­
go wieczora. Zaiste zdrowiej i rozsądniej by było, 
gdyby część choćby lej skrupulatności zużyły or­
gana śledcze i policyjne dla bezpieczeństwa naw ie- 
ttzaraej często przez szajki złodziejskie ludności.
,ł*ływyzszy fakt rozwiązania a la minut instylucyi 
dzieinej i skupionej pracy młodzieży żyd. nad so- 
fcą ól* dobra ogółu znalazło głębokie echo żalu i 
y B y ia y  w  łonie tut, społeczeńslwa i stanowi cha- 
rał.f ery styczny epizud w działalności tut. władz.

------------o------------
’ UROCZYSTE OTW ARCIE W ARSZTATÓW  
S T O L A R S K IC H  Iow- „O rt" odbyło się w ubie 
głg sobotę w W arszaw ie. W  w arsztatach tych

!rnujc  15 czeladników , 3 , te rnJnato rów . Na 
'karsy w i /o m e  uczęszcza 25 stolarzy. (Adres

wielkie zgromadzenia protestujące.
New York (ŻAT). 29 stycznia odbyło się w' New 

Yorku wielkie zgromadzenie, w którem wzięło u- 
dział 13(3 przedstawicieli żydowskich organizacji 
robotniczych Stanów Zjednoczonych. Zgromadze­
nie rozpatrywało środki, jakie należy przedsię­
wziąć przeciw nowym ograniczeniom imigracyj- 
nym, które zostały uchwalone w komitecie imi- 
gracyjnym senatu i wniesione na kongres.

Jednogłośnie powzięto rezolucyę protestującą 
przeciw nowym ograniczeniom zwr óconym szcze­
gólnie przeciw emigrantom z Europy wschodniej 
i postanowiono rozpocząć wielką akcyę celem nie 
dopuszczenia, aby projekt stał się ustawą.

S * o r r a o ta  i .  N . F r& n & a.
W arszaw a. (Tel. w ł.) Liczne rzesze m iłośi k 

ków  żydowskiej lite ra tu ry  przybyły oddać osia 
In ią posługę zasłużonem u historykow i i lite ra ­
towi hebrajsk iem u i ż j\low skiem u b. p. E. N. 
Frenkow i.

O godz. 2 pp. w yruszył kondukt z m ieszka­
nia nieboszczyka na  • m entarz żydowsł i- W o r­
szaku żałobnym  wzięło udział sporo osób z ży­
dowskiego św iata literackiego i dziennikarskie 
go oraz wielu działaczy społecznych jak  rów 
nież tłum y m iłośników żydowskiego p iśm ien­
nictw a.

Za karaw anem  szła rodzina nieboszczyka.
Na dziedzińcu dom u przedpogrzebowego że­

gnali po raz ostatn i zacnego człowieka1 histo­
ryka  i lite ra ta  pp. D r Noe D aw idson w  języ­
ku żydow skim  w  im ienin  C. K- o rgan izac ji 
syonistycznej; Sz. L. Gordon (w języku hebraj 
skim) — „T arbu t"; I. M. F re id  (po hebrajsku) 
— grupy literatów  i dziennikarzy hebrajskich , 
oraz p rz j'jació ł i zwolenników nieboszczyka; 
Luboszj-cki (hebrajsk i) — m iłośników  lite ra ­
tu ry  hebrajskiej i w ydaw ców  pcryodycznych 
w ydaw nictw  hebrajsk ich ; przedstaw iciel tow. 
„H ap in ah ” M. F ran k  (po hebra jsku) tow. 
,Iw ria” i J- H ettm an (po żj7dow sku) w  im ieniu 
zw. literatów  i dziennikarzy żydowskich.

O statn i m ów ca opowiadał, jak  E. N. Frenk 
pod gradem  kul i bom b podczas rozm aitych 
okresów niedaw nej w ojny sam  wwdawał n u ­
m ery „H acefiry" i ja k  żołnierz na posterunku 
upadł przy pracy i złam ał rękę.

Na w czorajszcm  posiedzeniu zarządu  gm iny 
ż jd . na wniosek p. S. Rosenberga uczczono pa­
m ięć zm arłego b. p- E. N. Frenka i uchw alono 
wyznaczyć m u grób w  alei głównej cm entarza 
żydowskiego w  pobliżu grobów J . L. Pereca, 
D ynensona, An-skicgo i Mendel sona.

  ---------
K O LEJ PODZIEM NA W  W ARSZAW IE. 

K om isjra finansow o budżetow a rady  m . W ar­
szawy zm niejszyła kredyt w wysokości 15.000 
złotych, przew idziany przez dyrekcyę tram w a­
jów  na  przeprow adzenie przedw stępnych stu- 
dyów w  spraw ie budow y kolei podziem nych 
w  W arszawie do 1.000 złotych. Kom isya uzna­
ła podjęcie studyów  na  większą skalę za przed 
wczesne. P rzyznany  kredyt pozwoli w  każdym  
razie na  rozpoczęcie odpow iednich prac.

Za in. grudzień ub. roku wpływy w złotych pol­
skich wyniosły ogółem 35.629.157 05, wydatki zaś 
60.467.033.03. Wpływy z podatków bezpośrednich 
wyniosły 11.656.845.43; pośrednich — 8.361.305.20: 
cła — 4.784.232,11: podatki od obrotów, opłat stem­
plowych i inne dały 2.3&2.071,71; opłaty wywozowe 
przyniosły — 733.232,61; monopole przyniosły: so ­
li — 166.217,10— tytuniowy — 1.744.955,01 loterye 
państwowe — 8.741.94. Ogółem wszystkie podatki 
dały — 29.842.604,41.

Ile wynsi adledDigo iHicbsnId cDIefea?
Przyjąwszy pod uwagę że podatek obrotowy pła- 

oi „T-rvrli»ront młynarz piekarz i sprzedawca chle-

BEZROBOCIE WŚRÓD BANKOW CÓW  Wl 
LODZI. W styczniu praw ie we wszystkich' 
bankach  łódzkich nastąp iła  redukoya persona 
Ju.) ZwiąKkj zawodowe pracow ników  ł>amko- 
w ych w Łodzi wystąpić m a ją  ^  najbliższych’ 
dn iach  z m em oryalem  do rządu , proponując 
szereg zaradezj-ch środków, łagodzących cięźł 
kie położenie, w jak iem  znalazła się pozbawia 
na pracy in te ligencja . ,

OTW ARCIE SZKOŁY LO TN ICZEJ W P Q  
UZNANIU. O ncgdaj w gm achu państw ow ej 
szkoły budow y m aszyn nastąpiło  uroczyste 
otw arcie pierw szej szkoły lotniczej w Pozna­
niu, subw encjonow anej przez m im sterstw d  
kolei żel., oraz polskie to w arzy siwo lotnicze. ;

HURAGAN, jak i naw iedził onegdaj m iasta  
Łódź i okojice, spowodował wykolejenie się 3 
wozów tram w ajow ych w  odległości 4 M m odi 
Pabianic. Po pięciu godzinach pracy  udało  aię 
przy pomocy lokomobili w yciągnąć dw a w ozy, 
a jeden pozostał w  śniegu. O fiar w  ludziach  
nie było.

ŚMIERĆ CZWORGA DZIECI W  PŁO M IE­
NIACH. W e wsi Cholendry, odległej o 4 k im  
od Żyrardow a w nocy z 2 ńa 3 bm ., w  zagro­
dzie S tan isław a Zarębskiego, pod nieobecność 
gospodarza w ybuchł groźny pożar. Zarębski 
pozostaw ił w dom u G-ro dzieci, sam  zaś z żoną 
pojechał do pobliskiej wsi Zosińskie B udy, 
D ziatw a, nie mogąc doczekać sę pow rotu rodzi 
ców, ułożyła się na  s p o c z y n e k . W ówczas to po­
w stał pożar- N ajstarsza córka la t 14, chw yciła 
najm łodszą dw uletnią siostrzjTezkę, z k tó rą  w y 
biegła, w ołając ra tunku . Pozostałe czworo dzia 
ci znalazły śm ierć w płom ieniach,

Z©  ś w i a t a .
NAGRODA ZA NAJGORSZĄ POWIEŚĆ. Grupa

młodych pisarzy francuskich ustanowiła kolegium 
sędziowskie, którego zadaniem jest obdarzyć na­
grodą najgorszą powieść w roku. Tegoroczną na­
grodę przyznano Jean Violeltowi i rzecz szczegól­
na, za jego powieść, odznaczoną przez francuską 
akademię. Zbieg okoliczności jest dosadnem świa­
dectwem oceny literackiej poszczególnych kole­
giów sędziowskich. W każdym jednak razie nie­
ma Yiollet powodu do narzekania. Nagroda aka­
demii francuskiej przysporzyła Violeitowi znaczną 
liczbę czytelników. Znacznie większą będzie liczba 
czytelników, którzy z ciekawości zechcą poznać 
najgorszą powieść roku.

CU DZIŚ WIEMY O MANNIE BIBLIJNEJ. Iiwe 
slyę manny biblijnej tlómaezą ostatnio następują­
co: Spadanie „manny" i w dzisiejszych jeszcze cza­
sach ma miejsce. Mianowicie na półwysep synajski 
w iatry często przynoszą ze sobą opady w postaci 
krupek barwy szaro-brunatnej. Okazuje się, że 
krupki te o przekroju do 0,7 i więcej cm., nieregu­
larne, o chropowatej powierzchni, są to organi­
zmy roślinne z gru-py porostów, tj. takich nizkich' 
roślin, które wszędzie pospolicie żyją, na korze 
drzew, na kamieniach itp. — Clóż porost ów (Le- 
canora esculenta) żyje masowo na sikałach w gó­
rach na Wschodzie i zrywany stamtąd przez silne 
wiatry odbywa często dalekie wędrówki i opada 
wreszcie wśród pustyni. Dziś jeszcze mieszkańcy 
stepów poludniowo-rosjjskich, Małej Azyi, Afryki 
północnej, używają tego porostu jako pożywienia, 
a Tatarzy wyrabiają z niego po zmieleniu Chleb. 
Uczeni przypuszczają, że manna biblijna — to w ła­
śnie opady owych krupek, zwłaszcza, ze opady jej 
bywają bardzo obfite, a zbieranie jej jest łatwe.

ba, obliczono, że na, jeden bochenek chloba wypada 
podatku obrotowego- około 100.000 mk. Przepu­
szczać należy, że władze poddadzą tę sprawę re- 
wizyi gdyż na tak niezbędny artykuł jak Chleb' 
suma podatku jest zbyt wielka.

Jak iii'; siata podatek igkiw?
W „Rzeczypospolitej" czytamy: Z proj iłow a­

nych przez organizacye rolniczo-handlowe 40.0001 
wagonów zboża na wywóz celem pokrycia należą 
ności za podatek majątkowy, rolnicy nasi zade­
klarowali dotąd około 10.000 wagonów.

Ze strony urzędowej podają:
Rolnicy, którzy nie zadeklarowali żtk&a na wy­

wóz, a posiadają je w spichrzach, nie mogą liczyć 
na żadne ulgi przy opłacie podatku majątkowego.

M a

Przegląd gospodarczy.
FINANSE
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WSTRZYMANIE LOSOWANIA ZAPISÓW DŁU 
JfcNYCH. Weszło w  życic rozporządzenie P rezy­
denta Rzeczypospolitej. uglo-zoiic w Nr. l i  Dzień 
nika Ustaw, \yslrzyisująee wykonywanie spłat w 
trybie losowania iislów zastawnych. obligucyi luf) 
innych zapisów dłużnych bez. oznaczenia tcrminii 
płatności.

Równocześnie ustalony został chow iązek przyj­
mowania rat, umai żujących pożyczki.

Powyż.sze postanowienia nie stosują się do z a ­
pisów dłużnych, .wydanych \V ziolycii, walutach ob- 
cych i w zbożu od dnia rl-go litcspnda 1918 r.

WALORYZACYA UBEZPI F.CZEN. Rozporzą­
dzeniem Ministra Skarbu wprowadzona została 
.waloryzacya we frankach złotych do gospodarki 
IPolskiej Dyrekcyi Ubezpieczeń Społecznych.

REDUKCYA PODATKU OBROTOWEGO Ko­
mitet Ekonomiczny w dniu 1 b:n. na wniosek Min. 
Przem ysłu i Handlu uchwalił zredukowanie po­
datku obrotowego (przemysłowego) przy ekspor 
cie z 2% % na 1%.

OPŁATY STEMPLOWE OD DOKUMENTÓW 
ZŁOTOWYUH. Opłaty stemplowe od dokumentów 
i  aktów zlotowych winny być w myśl rozporzą­
dzenia Ministra Skarbu obliczone w markach pol­
skich drogą przeracbowania sum zlotowych na 
markowe wediug kursu waloryzacyjnego i stoso­
wania odpowiednich pozycyi taryfy stemplowej, 
która, jak wiadomo, opiewa na marki polskie.

Z  s i e t d y .
Kraków, 5 lutego.

Tendencya słaba trw a nadal na krakowskiej 
giełdzie efektów jak zresztą również na innych 
giełdach krajowych Kursy osłabiły się dziś w dal­
szym ciągu, choć procentowo nie tak silnie jak 
Wczoraj. Stosunkowo dobrze trzymały się i dziś 
papiery, w których bądź ogłoszono już bądź też 
spodziewana jest nowa emisya, jak Ziemski E. 
Kred., Pocisk, Ćmielów i Chybie.

Po giełdzie robiono: Jaworzno drobne 140000, 
po 25 sztuk 135.000, Gazy wschodnie 90.000, Len
5.000, Lokomotywy 7.800, N itrat 2.800 towar, Na­
fta Krosno 16.500 do 17.500, Węglówki 240—210, 
Gloria 1.500, Tehate 10000, Elektrownia na Sanie 
900—1.000.

Waluty i dewizy w obrotach bankowych. Walu­
ty: Dolary 9.100—9.130—9.125. Czeki: Nowy Jork 
9 100- 9.075, Zurych 1.C00, Wiedeń 129%, P raga 
26S—204, Londyn 38.150.

Ah&ye LarSTkctue, feaw«ll©we i przent.:

P#1ski Pauk Przem. I-Yll) 
tank  Hipoteczny 
Bank Lfałnpolski 
Zdointki Pank Kredyt. 
PoTw*7ecVDy bank Kreci. 
Bank t  onneicyalny 1—IV 
Bask Zw. Sp- Zarcbkew.

Polskie Iow. kaski. 
Banki. bp. akc. „Impas*

.Polski Glob*
C. Rartwig, Poznań 
Żegluga Polaka 
WarBz.Trw.Trans.i Żeglug: 
Zielasiewski 1— IV 
8 .Cegielski, Pozsak 
Parowozy I-III. 
.Astonaotor* labr.saB.ocb. 
. Lend oaz* 1'abr. wasz.rolp- 
Medicejewiłld* Zakł. G. H,
• 'i izcbinia* łel.
2*1. ludy amunic. .Pocisk* 
Bula żelazna, Kraków 
.Cbrke* labryka ceneatu 
Kieiszański® Zak.Gór.S.A 
.1  oj «£•* Tow. dlaprz. gór. 
Akc. law. naft. .Galicja* 
A. i .  u la piżam, oloja skal. 
Polaka Nafta 
.Pokncio* Naft. Sf. akc. 
.Mikos* T. A.
.Sting* i łzom. drzewny 1 
.Pozer* Powsz. zaLr. nad. 
kyndykat koszyk. Kraków] 
ła b i. przot. U. vi Trzebini 
.Azot* 1—IV. 
,Agroch#mia*
.krakso* Z].fab.prz.wysk. 
>abr. sskru w Ckederowie 
Cukrownia Chybie 1.
A. Piasecki
Pabr. j. oreol. w  CmieloT. , t  
JClokti. w Sierszy i-JV 
t,. Vt. bisMojowski 
f  a b i .  kapoluzy w  Myśl#*.

Y r « a s  a k c y «
5 II. 4  II.

ZtiOO —2450 
3600 -  3200

2100- 1900 
ŁOŚ

2650-2750

3600—Si eo 
000—2150 

560 
750 

24006

2340-2260 
J30-126 

2 jG0 -  2875 
950

2C60-266O 
145—150 

3400 — 3500 
700-750 

700

600-650 625

49C00 48ŁOO 
3160 -2860 
2600—2400

51000 53066 
3200 — 3400 

2800

4100-3800
4600 — 4606

4260- 47*0

81000-84600 
26669 -28000 
13600 13000

8766C-89C09 
29500 31510 
14900 14750

2526— 2260 
18C0-1725 

23006 
7800—7600

1100-900

2(00-2750
*300—240#

26c00
7800 - 8050 

900 
1200

2860-2550 2700-2860

7460-7400 
26750-26000 
54600-51660

sooo— r-:c’o
i: CO 7 0 
■ 5 CO 0

7800-8000 
27009-28560 
51006-52000 

5200 
9700 — 10000 

19-0 -2000 
390J -  430- ..

bib b<o 900 li

ceny ziota i srebra.
Kruków. 5 lutego. — W dniu dzisiejszym płaciła 

PKKP. za 1 gram złota czystego 5,947.000 rnkp.
Za waluty złote: dolar 8 950.000, korona austr.

1.813.000, marka niemiecka 2,131.000, jednostka unii 
tac. L72(i.ij00, korona skand. 2,398.000 rubel 4,604.000 
furdy ar.g. 43,550.000.

1 gram srebra 170.000 rnkp.
Monety srebrne: Dolar 4,OS8.00O, korona austr. 

TOtl.i,''Oj, m arka niemiecka 850.000, kor. skand. 
1.020.090, jednostka unii lac. 700.000, rubel 3,059.000 
szyling 889.700.

fte id a  warszawska
fle.lffi'8 srsiew sk* z dnls 5  b. m. (PAl)

! olary Stanów Z.jsdn. tranz. # ,000.680-9,100.860  
frank rłety w kopnie 1,SCO.C0O. beBy zlale 1,309.580— 
1.4C0C60, różyczka złota £000 —ićOO m ilionów k*  

S 0 -  625— 615, pożycika dolarowa 5S00 £810.
Czeki : i eigia tranz. £75 — 370, Perlin tr a n z .------

Gdańsk t r a n z .  , Holandya tranz. 3440 —3880,
1 andyn iranz. 46,920.606 -40,940.000, Nowy Jork Iraiz. 
9,025.060, Paryż traoz. 4 -0000—416000, Praga tranz. 
12C0f0 —ż567b0, Szwajearya transakcja 1595000 — 
1575600, Wiedeń hanz. 128.75, W iochy tranz. 406.

tfoŁcssawra 5 b. b . (Pat.) BIołda. ciKtye 
i edane cyfry ioz.nn.icją się  w tysiąeach Mp. Bank 
tk. ałopolski, Kraków — Eank Pr/eirayslowy Lwów  

2 5 5 0 -6 2 5 0 -2 6 0 0 ,  Bank Zw. Sp. Zar. Poznań 19500, 
Pala 1 4 8 5 -1 5 6 0 -1 5 4 0 , Wildt 6 6 0 - 6 2 5 - 6 6 0 ,  Cnkior 
Warszawa 150C0—15750 —15600, Cegielski 2850—  
£ 1 8 0 -3 0 0 0 , Uroa* 5 5 0 0 - 5 1 5 0 - 5 3 0 0 .  Parowozy 2 5 0 0 -  
>250— 23.0 , Zawiercie 1100000 — 1208000, Zeglnga
 , Polska nafta 2610 — 2450 — 2500, Siła i Światło
2200 2 5 0 0 -2 4 2 5 , Ćm ielów 0 0 0 0 -9 2 0 0 -7 9 0 0 , T. P. G.
— —, dtarachoY/ice 1 5 3 0 0 - ltOOO —15400, Pocisk5150 — 
eUOu- :0 )0 , Zieleniew ski 4 7000—50000, Żyrardów  
84 6t 0i i  -  9C 0000 -  87 £600, Chodoró w 26000 —24750 -  
25000, T nob cia 3 ‘iOO.

Giełda lwowska.
Lwów. Giełda. Akcye. (C yfry w tysiącach 

m arek polskich — transakeye) Akc. Bank H i­
poteczny  3700—3750, Bank handlow y w  Pozna 
n iu  7000, M ałopolski 3000, Powszechny K redy­
towy 400—425, Przem ysłow y 2525—2550, Ziem  
siei K redytowy 1525—1625, T o h an  2600, Polsot 
1250, B row ary Lw ow skie 35750—36250, Chodo 
rów  26000—26500, Chybie 52000—5 40 0 0 , Ce­
gielski 3 5 0 0 , Ćmielów 9500—9600, G afota 1800, 
Córka 83000, K arpalit 3050, N iem ojow ski 2875 
—3000, Oikos 24500—25500, Parow ozy 2350— 
2450, Pezet 8 0 0 —850, Pocisk 5200, Po lska N a­
fta 2475—2700, Polskie Tow. B udow lane 600— 
700, Tesp 31.500—33’0OO, Zieleniewski 50500.

Lwów. PAT. Giełda zbożowa. Przy licznym  
udziale ruch  słaby. Ogólny obrót zaledwie 20 
ton. T ran sak c je  żytem, owsem po niskich ce­
nach. Przy obfitej podaży popyt m in im alny  w 
oczekiw aniu dalszej zniżki. Tendencya nadal 
zniżkowa. Usposobienie słabe.

Giftłda wittdanska
W i t d e ń  5  K ir . (PAT.) Obwizy. Amsterdam 26670 

Zagrzeb i Bnlgrad 838 Bnriin 15.70 (za bilion) Braksola 
1809, Budapeszt 243, Bukareszt 359, Chrystania 9430, 
Kopenhaga 11700, Londyn 303 000, Madryt 8980, U#- 
ćyelan  3104, N ew y Jork 70935, Paryż J2#2, Praga 2653,
ie f ia  513 SztekholmjStSTO W a r sz a w a  r (za l0 0 0 6 )
Zurych 12388, Delary 70SŁ0, Belgijskie 2860, duńskie 
11560, marka niem iecka i5 ,30, angielskie 303.260, fran 
cesk ie 3z45, holenderskie 26470, w łesk ie 310j jage- 
slsw iańsk ie 837, serw esk ie  0310, pelskie 71 — 81 
ram nńskie 354, szw edzkie 18160, szwajcarskie 12240, 
hiszpańskie 8866, czeskie 2030, węgierski# 166.

P a p iery  l* k « t c y j n « .  Renta m ajowa 1260, aestr. 
renta koronowa 1150, renta lutow a 2360, węg. renta ke- 
rofiowa 7100, losy  tureckie 408000, priorytety kelei 
f oladiiiow ej #3. 000, Anglobank 326.000, Bankrerein
184.000, Bedenkredit 406000, Anstr. zakład kredytowy  
288600, Bank depozytowy 46000, Laenderbank iOlOOO 
Merkury 180000, Unionbaak 294000, Bank obrotewy
14001.0, Z im ostenska 900000, Kelej półnecna 16700000,
lwów—C z e r n io w c e  , Kelejo anstr. 340.000
kolej południowa 157COP, Alpiny 703600, Berg u. Hnt- 
ten S7b0100. Krupp 42ż1Q6 Ruta Peldi 840000, Pra­
skie tow. przem ysłu ie l. 7,005.000, Kima 215000 Skoda
1280000, Z ie le n ie w sk i , Apoplle 900000, Fant#
5,i00.0ć0, Gal. K a r p a t y  , Galieya —'--------- .

Akcye polskie we Wiedniu. Lwów-Czerńiowce
340.000, S i le s ia  05.000, G alieya 22,900.000, Zieleniew 
ski 385.000, g a l, K arp aty  4 3 0 .0 0 0 ,  Schod n ica
1.120.000, S ie rsza  210.00O, bank m ałop o l. 22.000, 
bank dysk. 152.000, bank h ip ot. 2 9 .0 0 0 ,  K om pas
33.000, Goleszów 2,200.000, PoM land cement 1,398.000 
brow ary 205.500, Lumen 5 8 .0 0 0 , Nafta sk a  akc.
2.080.000, M raznica 185.000—190.000, TPG . 102 .0 0 0 .

G id d s  zurychska.
ZuiyTch. 5 lutego. Zam knięcie giełdy. H olan­

dya 215‘65, Nowy Jork  574 i pół, Londyn 24.73, 
Paryż 26’60, M edyolan 25T5, P raga 16‘66 i pół, 
Budapeszt 00201, Belgrad 6‘75, B ukareszt 297, 
.".ofia 415, Wiedeń 00081, austr. korona stem ­

plow ana 00081 i a .

Gidlsid bftriiASka
K ońcow e k u r s a  d e w iz  w Bw rllnla z S bm .

(PAT) cyfry w milionach Amsterdam 1(71333 Be en# a 
Aires 1376456, Bruksela 173565, Chrystiania 670570, 
Kepeuhaga 683275, Sztekhelm 1103:35, HeLsingfers 
105735 Włnchy 184327 Lendyn 18,054.750, Newy Yerk 
4,189.500, Paryi 196508. Szwajearya 734160, H is z p a n ia  
537153, Japonia 1855375, Belgrad 60174, Kie deJaneire 
458850, Wiedeń 60049, Praga 123081, Badapeszt 148625, 
feuńa 20822.

N a r k a  p o S sk a  w  Z u ^ c h u .
A urych 5 19. PAT. Szwajcarom uau_ver«in no­

tował dzid nieefieyalnie Warszawę 0600050—0060976.
Marka nlemlacka w Zurycnu.

Zurych 5  II. PAT. fews.jc.rpki Banks erein me­
to wal dziś nieofieyalnie Berlin 06132Vz — #0187Vi z*
1 bilion.

Giełda londyńska.
Londyn, 5. 2 PAT. Radio. Otwarcie, Nowy Jork 

430.93, Francya 93.06, Belgia 105.05, Włochy 98.43, 
Szwajearya 2jŁ77, Hiszpaioia B30K7Piortiugajlia 
172, Holandya 1148%, Dania 2627%, Norwegia 
31.80%, Szweeya 16.37%, Helsinfors 172.75, Niemcy;
18.000, Austrya 304.500. P raga 148,75. Ateny 252.50  ̂
Brazylia 659.

Giełda nowojorska.
Nowy Jork, 4. 2 PAT. Giełda pieniężna. Kurtf

dzienny 4% %, przekaz na Londyn 432.60, przekag 
na Londyn na. 60 dni 429.00, przekaz na Paryż 
465, przekaz na Amsterdam 37.60, przekaz na Ko­
penhagę 16.43, przekaz na Pragę 2.90, przekaz na 
Berlin w płaceniu 23% za 1 biliop, w  żądaniu 
23%.

Giełda parysmt.
Paryż, 5. 2 PAT. Radio Otwarcie. Uoińdyii 93.ÓSi 

Nowy Jork 21.61, Belgia 88.65, Hiszpania 277, [WM 
cny 94.50 Szwajearya 376 Hol indy a 809, szwecym 
566, Dania 353, Norwegia 291, Rumunia U , /

  — O - b — s . r- i; „jsLfaą

SUBSKRYPCYE NA BANK POLSKI. SułiKPypti 
cya na akcye Banku Polskiego zwiększa; się z  dkdn 
na dzień. 1 i

Do dnia 31 stycznia zapłacono w  całości za 1209 
akcye (po 100 złotych). t |

Wniesiono zaliczkę na 2050 akcyj. ZazsocZyC ffiK* 
leży, że węikszych zapisów juz zadekłhmwtangBcU, 
lecz jeszcze nie opłaconych chocia^ty yr 25 p*Vt-. 
wykaz ten nie obejmuje. * ,i

Z takich już zadeklarowanych Zapisów wyirfd" 
nić należy radę naczelną polskiego przemypło cB- 
krowniczego, która łącznie z Bankiem cukrowni!* 
k ó w  zadeklarowała subskrypcyę na 8 i  pół m iłio o b  
złotych. i

Bank przemysłowców w  Poznaniu ZapOWfeSzfal 
na razie subskrypcyę 4.000 akcyi na sumę 400(008 
złotych. Zakłady „Solvey“ w  Polsce zapowiedaóaH 
ły zapis na 2.000 akcyj. j

ZE SPORTU.

Rezultaty zawodów w Chamonfcu
Chamonix, 5. 2 PAT. Ogólny poddał miejsc zwyą 

cięzców w  igrzyskach olimpijskidi przedstawia się 
jak następuje: Norwegia, Finlandya, 'Anglia, Sta­
ny Zjednoczone, Szweeya, Austrya, Szwajearya, 
Francya, Kanada, Czechosłowacja, Belgia, Włochy

 o   , :
Praga, Victoria żiżkow—Admira (Wiedeń) W  

(3:1).
Wiedeń, Ostmark—Rudolfshugel 7:2 (3®), Herta

—Wacker 3:2.

PO ZAMKNIĘCIU KRONIKI.
— ODWOŁANY ODCZYT. Zapowiedziany 

n a  dziś odczyt d ra  Leona Chwistka pt. ,,Wie*
lość rzeczywistości w sztuce" został przełożon| 
na najbliższy tydzień.

TEATR IM. J . SŁOWACKIEGO, i
Środa: „Kaligula".
Czwartek: „Ptak**.

TEATR BAGATELA,
Środa: „Prawda w  winie".
Czwartek: „Praw da w  winie",

„OPERETKA",
Środa: „Katja tancerka".
Czwartek: „Katja tancerka".

REPERTUAR KIN
REDUTA: „Tajemnica apartamentu Nr, 29**,ż 
SZTUKA: „Arystokrata i cyrkówka‘%
■\X7 A YTTl \ 1 • Tłod
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| M k  m M i j
f ?nl/M S z*alęp*tw * dla G órnego  
O u l U n  ftląaka. M am lok a l a a  
bhfcco luA skład. Józef Herman, 
K atow ice, W ojew ódzka 7. 119

L
z branży galanteryhiej 
poszukuje p o s a d y .  
Łaskawe oferty pod 
„Galanterya" do Ad. 
N. Dziennika. 120

MEBLE
pokojowe, salonow e, biu 
row e sprzedaje po cenach 
164 konkurencyjnych

MAGAZYN MEBLI  
F. r 'J N I6 W f X F ,! 
i J. LANGER, Kraków,

SIENNA 3.1

A A A A A A A A A A A A A A A A Ą

Po wielokrotny cli )>r< : ach doszli lekarze do wniosku.
, r A < s o r ~ ..........................................

f b |Qn * in»talacyą elekłr. wprost 
dftlClJ od właściciela zaraz do 
wynajęcia. Zgłoszenia ul. Zie­
lona 21, parter na lewo od go- 
diiny 1—4. 302

tu
przyjmuje w szjlk 'e  zam ówienia  
w  zakres drukarstwa wchodząee, 
w  szczególności druki bankowa, 
kupieckie, przem ysłow e, rekla­
m ow e, czasopism a i dzieła, w y ­
konując takow e starannie, szybko  
i po cenach n m ia r k o w a n y c b

W  K R A K O W IE  
PRZY U LIC Y  O R ZESZK O W  E J  Ł .

źe „ F A O C t ^ L 11 ieczy choroby płucne. io*3

za!ecamy Przez powagi 
™> t  l  1  lekarskie, leczy b r o n -  

c h i ł ,  g r u i l i i ą ,  k s z s e i ,  a s i m ą  i k o k l u s z .

Skład B łflw ny: M I W  F i l .  W arszaw a I t a l i a  l a
T ł V ¥ ł ń m » T T T T ł V

99 Hurtownie
COKN ś LIEFeSKIND 

KraStcwr, iaii<a P&seiska L. 17.

O F A R Y  K W A S U  K O O  O W E G O
Artreiyk m usi co m iesiąc przeprowadzać kuracyę Urodonukm głów nie ; c nadużyciach w  jedzeniu  
i p ic ia ) która go zacnowa przed atakami podagrycznym i, reum atycznym i i W ita m i nerkowem i. 
Z chw ilą, kiedy uryna przybiera kolor 
czerw ony lub ,  w in a  piasek, spieszcie  
po ratunek do Urodonalu.

Podagra
Reumatyzm
Piasek
ArtcrLoJcter^sa
Kwary

Środek polecony przez Pror. L a n « >  
r e ;< u x  b. Prezesa Akad. Medycznej 
w  sw ojen i dziele o podagrze.

Zatruty przez kwas moczowy, dręczony przez cierpienia, może być uratowany tylko przez

U r o d e n e S  C h e t e l e ! n ’a
poniew aż UROOGNAŁ rozpuszcza KWAS M GCZCW Y. 

UrodenaE Chatelain’a jest do nabycia we wszystkich aptekach i składach aptecznych.
Przy kupnie należy domrgać się zawsze firmy wynalazcy €KATELAEN*A.

Z  w s z o l k i e m !  i n f o r m a c j a m i  z w r a c a ć  s ć q  W a r s z a w a ,  F r e d r y  4 .  T e ł .  7 2 - 5 5  i  1 5 5 - 5 9 .

f
e e i s w  iw h iiw b w  « 0  r w m m r  w w w e l u m m m a m m  o s

1 ^ 1  w y s z e d ł  z  o ^ r e i k u  i t G - w y  p . u m e r

f f HO£!AH A

o

V .

jedyny w całej Polsce miesięcznik młodzieży żyd. (w języku po1skim).
„ M e /Ś a h 58 szerzy, szczerze i bezpartyjnie, myśl syonistyczną wśród 

społeczeństwa żydowskiego. 
l,Morćah“  udziela dużo miejsca sprawom żyd. młodzieży akad. szkolnej. 
„WorEaJa44 mazapewnionąwspółpracęwyhitnychdziennikarzyżyd.wPolsce 
„ M o r iS h "  ma stałych czytelników w całej Rzeczypospolitej Polskiej i dla­

tego ogłaszanie w niej jest połączone z wielkiemi korzyściami.
DO NABYCIA:

W związku „P rze d iw it-fa s zc c h s r44, Kraków, Stradom 15, ofic.
Adres Redakcyi i Administracyi: Lwów, Chodkiewicza 6.

•< \ ~n i ii nW—MKTl u ~r>iwr g o n J

W Y 8C O M C Z A I N I A  

BIELIZNY
U s i  P r  m o c y  P r k e m ^ o w e j

szyje peine wyprawy 
m ereźkujc, endiuje, dziurkujrt

i wypełnia wszelkie prace z tego zakresu 
po cenach przystępnych

K ra k ó w , G ro d z k a  13, I. p .

e E e k t i  r c z n e  ?
nałym  stanie na prąd stały od 0.5 de 7 5 K. P m s  
okazyjnie do sprzedania. „HERLSEWO*. S. A. w  Kra­
kow ie, Aleja Słow ackiego (u w ylotn  ul. Długiej). 167

P R A C O W N I BLACHARSKA
JAKOBA GROSSMANH&
w Krakowie przy ul. j a k i b i  I. 3.
wyrabia wanny, w anienki dziecięce i nasiadówki 
oraz w szelk ie  roboty w  zakres blacbarstwa w cho­

dzące po cenach przystępnyeh. 1348

Buchafter-bilaiisisia
!-:;,resp. p o ’sko niem . z bardzo dobrem św iadectw em  
Akad. bandl. i 8-ietnią praktyką w  pierwszorzędnych  
przedsiębiorstwach (również akcyjnych) przem ysłow ych  

i bandl. zm ieni posadę.
/g ło szen ia  pod .Sam odzielny* do Aam N. d z iennika.

W ażne ciia p rzidsiąD io rsiw l

(zorganizowane na W2ćr zagraniczny)

2179 s .  S A N D H J l L C A
zaprz rzeczoznawcy sądów, i rewidenta dla Spółdzielń 

z ramienia Rady Spółdzielczej Min. Skarbu

OkOCGie: Kraków, ul. Poselska 22 (Holel Narodowy)
T e l t f o n  N r .  3 0 2 2 .

Adres lis to w y : Kraków, I., Skrytka pecztowa 101. 
Sporządza bilanse i zam kn.ęcia ksiąg, przeprowadza 
stałą lub czasową kontrolę księgowości. Założenie 
ksiąg  hrndlowwch i obrotowych oraz prowadzenie  
tychże Rcorganizacyn oraz regulow ania zaniedbane! 
bucbalteryi. W ykonuje czynrięśki tak w  m iejsc; 

jak i na prowmcyi.

LINIA BIAŁEJ GWIAZDY

[;.W KRAKOWIE jft.
i  ul. u oam ioam O
SPRZEDAJE K A R T Y  OKRĘTOW E 
i udziela w j - e l k l r i  inf^rmacyj 

dotyczących podróży do
r V

HA r  1J WIĘKSZYCH I HAJSZYBS.- .  • 
LUKSUSOWO U32ąOZO(«YCH
O K R ^ŁtC H  ŚW IATA JAKe

„M A JE tT IC *  S.HM to n  
A>Oł YHP.1CJ* 4 6 .0 0 0  « 
.H O M G A tC *  3 3 .0 0 0 - »
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